{i Kalendarzyk tygodniowy:| 
jj Wt. św. Ludgera B W. 

b) Śr. św. Jana Damase. 

5) Czw. Wielki św. Jana 

H Piąt. Wielki św. Eastazego. 

| Sob. Wielka św. Anieli. 

|| Niedz. $. Wielkanoc: 

| Pon. Wielkanocny« 


Cona prenumaraty: 
|  WŁODZE 
| Rocznie rb. 8k. 
> POOE LE: «—B 
R Kwartalnie, 2 „, — A wschód sł.: godz.5 m. 53 | 
j Miesięczn. „- „ 68)] Zachód st.: godz. 6 m. 20 

E Odnoszónie 10 km. Pl Dług. dnia godz. 12 m. 27 | 
i A Egz. pojedynczy 3 k. E TANANA E a A NAKEDENNCW 


Z przesyłką pocztową: 

g Rocznie - rb. 10 kop.— i 
| Półrocznie „ 5 „ —| 
 Kwartalnie „ 2 „ 50] 
Miesięcznie „ — „ 8 


Redakcyą 
w Łodzi, 
ui. Przejazd M 8. 
Nr. telefonu 593. 


Cena GE groszy o 


Gzepnik polityczny, przemystowy, ekonomiczny, społeczny 1literacki, Mustaan: 


Wtorek, dnia 26 marca 1907 roku. 


Kantory: własny w Warszawie, mi. Krucza Nè 23; w Pabianicach u p. Teodora Minkez 


w Zgisrzu, w aptoce p. Patka; w Tomaszowie u p. Teodora Hilla, k 


CENA OGŁOSZEN: N adesłane* na 1-szej stronicy 50 kop. za wiersz. Zwyczajne ogłoszenia za tekstam po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego miejsee i 
| Mate ogłoszeuia po 1'/, kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop). BKaklamy i Nekrologi po 15 kop. za wiersz petitowy. 


Towarzystwo Przeciwżebracze. 
(| Zbierajcie odpadki! 


Biuro Piotrkowska 117. 892 


a t Bi 19 rr ki 432 
- Dirdaki nakog 
wiosenne guńki, peleryny i czapki dziecinne — gt- 
| 8towne i tanie poleca 


Herena Lipińska Przjazl 38 m, 10. 


Ji sede a a 


63—12 


Eruini Uriah, 


mazi Kraina M 


panonna 


Powracając do przebiegu obrad na niedziel- 
nem zebraniu ogóluem Tow. krzewienia oświaty 
przedewszystkiem przytoczyć WinniSMy trese prze- 
mówienia prezesa dr. Kaufmana, zawierającego 
deklaracyę zarządu.  :. |, 

Towarzystwo . Krzewienia Oświaty — oświad- 
cza dr. Kaufmań — stanęło na stanowisku ludo- 
wem z poczucia . obowiązku. Pracowało Ono pod 
hasłem oświaty i zajmowało się koedukacyą w i- 
mię jedności proletaryatu. Jako język wykładowy, 
zaprowadziliśmy - język polski, wychodząć z tej 
zasady, że różrojęzyczność zabija. l : 

 Zarzgd—żdaniom dr. K,— zrobił bardzo wie- 
le, że tylko wšpomnimiy o sekeyi analfabetów, 
gdzie około 1000 ucźniów w ćiągu trzech miesię- 
cy nauczyło się Czytać i pisać. Zarządowi Cho- 
dziło o to wszystko, co ta nauka daje, Następnie 
zorganizowano: wykłady w uniwersytecie powszech- 
nym. Z uniwersytetu tego sfery robotnicze ko- 


- Redaktor Inb jego zastępca przyjmują interesantów 


codziennie, 
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: kiem tego, że prelegenci, od których pod wpły- 


' jący pomiędzy  proletaryatem 


| 
| 
| 


; w żargonie, zmuszeni 


p. Majewskiego, żądano wykładów 
byli cofnąć swoje usługi. 
W styczniu uniwersytet powszechny pozostal bez 
prelegentów. | 

Zarząd nie zgadzał się na wykłady w żargo- 


wem agitaci 


nie, motywując tem, że wprowadzanie takich wy- . 


kladów pogłębiłoby jeszcze więcej rozłam, istnie- 
żydowskim a pol- 
skim Co się tyczy utworzenia sekcyi żargonowej 
autonomicznej, to zdaniem zarządu. nie mialaby 
ona racyi bytu z tego powodu, że większosć słu- 
chaczów wyraźnie oswiadczyła, iż nie życzy sobie 


' zupełnie wykładów w żargonie. Jako dowód, siu- 


: żyć może zarządzona przez dr. Kaufmana ankie- 


| ta, wynikiem której był ten fakt, 
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(ul. Muranowska). 
| w falszywej 
ło utworzyć 


iż na 80 słu- 
chaczów życzyło 7 wykładów w żargonie. ` Nadto 
do prezesa zgłosiła się deputacya robotnice żydó- 
wek, które oświadczyły wyraźnie, iż rozumieją 
dobrze po polsku i nie pragną wcale wykładów 
żargonowych. Dla Łodzi w tym wypadku nie mo- 
że slużyć za przykład Warszawa, gdzie wykłady 
w żargonie rozciągnięto na dzielnicę żydowską 
Zarząd nie chciał znależć się 
Sytuacji. Jeżeli grono osób ehcią- 
specyalną sekcyę Żargonową, to 
mogło to uczynic niekoniecznie pod firmą Towa- 
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z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 4 M 5-ej po południu. 
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kuje niektórych działaczy warszawskich —Dikstei - 
na, Natansona i glównego rabina, jako takich, któ- 


"rzy opierali się wykładom żargonowym. W Ło- 


dzi, dowodzi p. Majewski inne są warunki. Zar- 


| gon w Łodzi te środek oświatowy. 


Przed forum publiczne p. Majewski WYSUWA 
caly arsenał bzdurstw, których tu przytaczać nie 
będziemy, ŻZaznaczymy tylko jeden ważny mo- 


ment w przemówieniu tego osławionego mówcy. 


rzystwa. Mimo nacierania gwałtownego na zarząd, , 
jewskiego krzyczy: „Prawda, co mówił p. Maje- 


oparliśmy się projektowi. Wówczas niektóre jed- 
nostki wystąpiły przeciw nam wojown'czo. Wpro- 
wadzano agiiację do sal wykładowych. Wobec 
faktów, jakie zaszły, zarząd na swem stanowisku 
pozostać dalej nie może. 


Nie jestem żydem, ani poiakiem, woła on, długi 
czas obracaiem się między rusinami— przyszedłem 
do przekonania, że społeczeństwo polskie jest szo- 
winistyczne. Moi państwo dodaje p. Majewski, 
zarząd Towarzystwa krzewienia oświaty, działając 
pozornie w imię haseł kulturalnych i postępowych 
hołdował zasadom głoszonym przez  Apuchtina. 
i 'nnych rusyfikatorów. Nie, moi państwó, dowo-: - 
dzi p. Majewski—zarząd postępował nielegalnie. 
W tem miejscu p. Majewski dopuszcza się insy- 
nuacyi względem członków zarządu. | BR, 

Dr. Trenkner jeden z członków zarządu 
oświadcza publicznie, iż wszystko co p. Majewski 
mówił pod adresem zarządu jest nikczemnem 
kłamstwem; oświadczenie to potwierdzają inni 
członkowie zarządu. (Na sali ogromne wzburze- 
nie, P, Majewski czuje się przygnębionym mo- 
ralnie). | 

Grono sympatyzujące z przekonaniami p. Ma- 


wski'. Gdy w stronę p. Majewskiego skierowa- 
no szereg pocisków, zarzucających falsz. jego 
oszczerstwom--dają się słyszeć gwizdania i halas 


: na sali, 


Z kolei zabrał głos p. Stefan Majewski, pro- ` 
: pagator idei prowadzenia wykładów żargonowych 


w Tow. Krzewienia Oświaty. Dowodzi on. że za- 


' rząd nie ma się czem chwalić, iż wiele zrobił. Wy- 
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rzystały mało. Zarząd projektował stworzyć wyż= 


sze kursy naukowe. oraz szkołę artystyczną: Urzą- , 125 i inaj 
y NĄ żydów. Taki systemi kontroli policyjnej, uprawia- 


dzono bibliotekę i czytelnię, druga jest na ukoń- 


czeniu; postanowiono również otworzyć specyalną | 


bibliotekę dla uniwersytetu. Łatwo zrozumieć, że 

powołanie dó życia różnych instytucyj Towarzy- 

stwa połączone było z wielkiemi trudnościami. 
Wykłady. w uniwerijtecie przerwano. skub- 


rażenie żądania przez wielu członków Towarzy* 
stwa wykładów w żargonie jest objawem natural- 
nego prądu. Towarzystwo powinno stać na stano- 
wisku oświatowem; oświata nikomu nie szkodzi. 
Język—to środek do oświaty, a nie cel. Trzecią 
część ludności Łodzi stanowią żydzi. Nie wolno 
karać proleiaryatu za to, że nie umie po polsku. 
Gdy będą u nas wszystkie szkoły polskie, wów- 
czas możemiy dysputować, czy żargon jest po- 
trzebny. Nie powinniśmy zmuszać żyda, który nie 
rozumie tego języka, aby uczył się po polsku. 
. Zarząd Towarzystwa — ciągnie dalej p. Ma- 
jewski—usiluje polonizować żydów, zmuszając ich 
do słuchania wykiadów w języku polskim. Zarząd 
wyrzucił deputacyę—twierdzi p. M. — oświadcza- 
Jąe jej, że to przesądzona kwestya. Rząd pazwa- 
la przemawiać w żargonie, tymczasem zarząd Tow. 
Krzewienia Oświaty gwałci przyrodzone prawa 


ny przez zarząd, nie powinien być tolerowany. 
„Nie należy być, woła p. : Majewski, więcej 
policyjnym, aniżeli same władze policyjne. 
Wykłady w żargonie, zdaniem p. M., to spra- 


- narzewską. 
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Zabiera głog.p. Ko- 
Jak wielką napelniło się serce moje 
radością, mówi ona, gdy z ust p. Majewskiego 
dowiedziałam się, że nie jest polakiem. . Hańbą 
bowiem byłoby dla polaka rzucać społeczeństwu. 
polskiemu tak ciężki zarzut, iż naród polski jest 
nawskroś szowinistyczny, że obce mu są wszelkie 
dążenia wolnościowe. (Poruszenie na sali, | 
Dalej przemawia kilka mówców, wyreżysero- 
wanych przez p. Majewskiego. Jeden z nich nie- 
jaki p. Kaxśnieki, który, wyuczył się przygotowa- 
nego mu przemówienia, lecz pamięć mu nie do- 
pisywała, plótł rozmaite głupstwa, wywołujące 
ogólny śmiech na sali. Między innemi stawiał on 
zarzut zarządowi, że nie założył obserwatoryum 
astronomicznego. Część zebrania głośnym prote- 
stem zmusiła p. Karśnickiego do przerwania swe- 
go przemówienia. stę 
Pan Horowitz, żyd litewski—- przemawiał po 
rusku i w żargonie, zerzucając szowinizm człon- 
kom zarządu Towarzystwa krzewienia oświaty. 
Ponieważ czas dla każdego mówcy ogólne ze-. 
branie ograniczyło do 10 minut, trzech zapisanych 
do głosu prawa swoje przelewają na p, Horowi- 
tza, którego. ogół żargonistów uważa za swego 


Nastaje chwilowa cisza. 


„| Cycerona. „Dowodzi on, że żargon—to mile brzmią- 


cy język. Przebija w nim i poezya i muzyka. To= 


wa całkiem naturalna, Następnie p: M. kryty- | warzystwo krzewienia oświaty powinno zaprowa- 


dzić wykłady żargonowe, inaczej utwierdza nas 
w przekonaniu, że chce ząbłó nacyonalizm. Dopó- 
ki pod względem ekonomicznym nie będzie asymi- 
łacyi z ootakióm nie będzie równonprawnienia, 
dopóty nie może być mowy 9 tem, dowodzi p. H., 
aby narzucać żydom jęcyk polski. Powinniśmy u- 
czyć i oświecać masy żydowskie w takim języku, 
'w jakim rózumieja. az. 

Prócz wymienionych przemawiał jeszczę p. 
„Arón, dowodząc że teraźniejszy zarząd nie jest po» 
'wołany do krzewienia oswiaty w takim zakresie 
jakby należało, gdyż oparł się wprowadzeniu wy» 
kładów w żargonie.  - | 
_._ Następnie mówił dr. Margolies, wyłuszczając 
swóje poglądy teoretyczne i praktyczne na spra- 
wę wykładów żargonowych. Jeżeli istnieje <FHspe- 
ranto», to dla ozegożby nie należało podjąć się 
wykładów w żargonie, dowodził on. 

Dia rozwiązania kwestyi dr. M. radzi zarzą- 
'dzić ankietę, aby dowiedzieć się, czy znajdą się 
odpowiedni pralegenci. 

Dalej przemawiają prawie w jednym duchu, 
jdomagając się wprowadzenia wykładów w żargo- 
'nie — pp. Komornicki, Lewkowicz, Freudenreich 
i inni; Przemówienia te jednak nie wywierają na 
'słuchaczach żadnego wrażenia. Są one blade, po- 

zbawione treści, a niekiedy i sensu. To też wy- 
-= wołują one wśród grona osób logicznie myślących 
śmiech i politowanie. 
Po przemówieniach prezes zarządu p. Kauf 
naa. występuje z repliką, zbijając kłamliwe zarzu- 
ty, jąkie.nie wahał się p. Majewski cisnąć w oczy 
'zęrządowi. Niezbite fakty i dokumenty, na jakie 
powołuje się dr. Kaufman — dają świądeetwo, że 
p. Majewski dopuścił się bezęzelnych insynuam 
ył. ` | | 


nadal w zarządzie Towarzystwa krzewienia oświa- 
ty--jest dla niego niemożliwe, 
wycofać się pomyślał sobie, i dla tego publicznie 
oświadczył, że usuwa się z zarządu. 

- Nawet wystąpienie jego sprzymierzeńca p. Pra- 
szkiera, jakoby 100 członków, składając wotum 
zaufania, domaga się od p. Majewskiego piasto- 
wania nadal mandatu było niefortunnym manew- 
rem ze strony półwładnej mu komendy. 

- o ©znjąc, że stoi na glinianych nogach, p. Ma- 
jewski musiał rezygnować ze stanowiska członka 
zarządu. | | 

" Tym razem mądrze uczynił, 

Teraz przynajmniej Towarzystwo krzewienia 
oświaty otrząśnie się z krępujących je więzów, 
a odetchnąwszy calą piersią — spokojnie będzie 
mogło pracować, | | 


| Ś. T p. 
Dr. Ksawery Galęzowski. 


asie areni 


W szeregu uczonych, którzy zagranicą przy- 
„nosili ehlubę imieniowi polskiemu, zmarły w Pa- 
ryżu Ksawery Gałęzowski zajmował miejsce nie- 
poślednie. Urodzony w Lipoweu w r. 1832, po 
ukończeniu szkół średnich, uczęszczał do akade- 

. mi medyczno-chirurgicznej w Petersburga i nkoń- 
czywszy ją w r. 1858, otrzymał dyplom dóktor- 
ski. Zmuszony do wyjazdu zagranicę skutkiem po- 

„ wstania 1868 roku, udał się do Paryża, gdzie 

stale przebywał wówezaą stryj jego, Seweryn Ga- 
łęzowski, znakomity chirurg, zmarły w roku 1878. 
S- p. Ksawery Galęzowski, pragnąc osiąść w Pa- 
ryżu, musiał, jako obeokrajowiea, ponownie u- 

"częszczać tam do uniwersytetu, ażeby otrzymać 
„dyplóm i prawo wykonywania praktyki lekarskiej 
iwe Francji. Jakoż w roku 1865, po obronie roz- 
prawy, otrzymał w Paryżu powtórnie dyplom do- 
‘ktorski. = | 


Rozpoczął naówczas naukową i praktyczn 


Czuł to dobrze p. Majewski, że pozostawanie ? 


Należy zawczasu ' 
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. obok iegę licznemi pracami 


© PRE PARA DRESZCZE DY RAZ TEENE. 


stawie materyału klinicznego z jego zakładu. Je- 
dnakże wziętość jego jako praktyka była jeszcze 


większa. Dążyli do niego chorzy z dalekich kra- ; 


jów, a kiedy pzach perski, Nasr-ed-Din, zachoro- 
wał na OQgy, ; 
dwór perski, dokąd też podążył. Z zadania swo- 


jego wywiązał się szezęśliwie i powrócił z Persji 


do Paryża, odwiedziwszy po drodze Warszawę za 
specyalnem pozwoleniem rządu rosyjskiego. | 

_ Wydając własne czasopismo fachowe, zasilał 
inne wydawnictwa 
francuskie. Z polskich prao wymienić należy: «No- 
wa modyfikację ofialmoskopu». umieszczoną w 
<Roozniku Tow. paryskich lekarzy polskięh> w r. 
1860; «Pogląd na terapię chorób oczu» w «Klini- 
ca» z r, 1867; wreszcie «<O trudności rozróżniania 
barw» w książce, wydanej z powodu jubileuszu 
prof. Szokalskiego w Warszawie r. 1884, 

Zgon Ś. p. Galęzowskiego stanowi stratę do- 
tkliwą dla wychodztwa polskiego w Paryżu, któ- 
romu zawsze sluźył radą serdeczną i pomocą. Stu- 
żył też wiernie ojezyźnie, współdziałając gorąco 
we wszystkiech sprawach, jej dotyczących. 


i DUMA PA HST NOWA. 


. Posiedzenie siódme. 
(Sprawozdanie Petersburskiej Agenegi Telegraficznej). 


Petersburg, d. 28 marca. 


Aleksander Stachowięz kadet, poseł z gub, 
orlowakiej, wnioskuje, aby natychmiast wprowa- 
dzić do porządku dziennego wniosek 0 zniesienię 
prawa o sądach polowych. | 
Wniosek ten gorąęo popiera Szingarew, ka- 
det, poseł woroneski, i Aleksinskij, sosyalny de- 
mokrata z Petersburga, przy oklaskach lewicy 
i częsci centrum. 
Oponują monarchiści: Bobrinskij, poseł tulski, 
i Puriszkiewicz, centralista, poseł besarabski, 0- 
raz inni, oświadczając, że obecnie nie sposób jegi 
rozważać tylko co zakomunikowanega posłom Qe 
świądczenią i wogóle należy się trzymać porząd- 
ku już ogłoszonego, R 
=. Przy bałotowania nad tym wnioskiem, prze» 


eiw niemu oświadcza się cała prawica, za wnio- 


skiem zań głosuje cała lewica i centrum, stano- 
wiące większośc, skutkiem czego postanowiono 
bez zwłoki przystąpić do dyskusyi nad tym wnio- 
skiem. | 
Referuje wniosek w sprawie zniesienia sądów 
polowych, a podpisany przez 44 posłów, poseł 
Włodzimierz Hessen, kadet, dowodząc, że Stoly- 
pin w deklaracyi ministeryalnej, odezytanej w Du- 
mie, ani słowem nie wspomina o sądach polo- 
wych, najwidoczniej więc rząd nie zamierza w tią- 
gu 2 miesięcy od daty otwarcia Dumy poruszyć 


sprawy sądów polowych, zaprowadzonych na za- : 


sadzie art. 87-go ustaw wyjątkowych i pozosta» 
wia tę sprawę naturalnemu umorzenia, z d, 4-ym 
maja, gdy ustaje moc praw tymczasowych, wyda- 
nych między rozwiązaniem jednej Dumy, a zwola- 
niem drugiej. l ; 

Mówca nważa za niemożliwe zjednoezenię 
podstaw istnienia przedsitawieielatwa narodowego 
ze stosowaniem sądów polowych. Stało się jasne, 
że ministeęryum nie zamierza skorzystać z tray- 
dzięstodpiowego terminu prawnego obznajmienia 
ishy z tym projektem, a wychodząc z tego prze- 
konania, mówcą mniema, że 2 powodu jasności 
całej tej sprawy, nie pociągnie ona za sobą dy- 
skusyi, ani w izbie, ani w radzie państwa. 

Przedstawiając izbie cąły ten wniosek, stron- 
nictwo kadetów wzywa tem jednocześnie kraj do 
spokoju, a do tego uspokojenia należy przede: 
wszystkiem powstrzymać ręce katów, osuszyć mo- 
rze krwi i łez. Duma powinna protestować prze- 


„działalność, poświęciwszy się okulistyce. W roku | ciw rządowemu teroryzmowi, wywołującemu teror 


[1866 urządził w Paryżu klinikę okulistyczną, 
jw któroj rozpoczął wykłady teoretyczne, a zara- 
zem bardzo rozległą praktykę. Do zakladu tego 
„przybywałi nietylko chorzy z dalekich zakątków 
swiata, lecz także lekarze, którzy w Paryżu osie- 
,dlali się na czas pewien dia stndyów naukowych. 


i 


,8. p. Ksawery Gałęzowski pozyskał sobie rychło | 


'sławę niepośledniego teoretyka, a zwłaszcza nie- 
«równanego praktyka. W. roku 1871 założył spe- 
cyalne czasopismo p. i. <Recueil d'ophtalmologie» 


(i 


„dzież prace innych autorów, zwłaszcza na pode 


w Ri wd” 


. 
i 
| 
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! 
| 
| 
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z przeciwnej strony, Nie jesteśmy w stanie wy- 
drzeć tych kart z historyi, na których nakreślo- 
ną będzie -sprawiedliwość wojanno polowa, więc 
odwróćmy kartę tych wydarzeń, (Puriszkiewiez i 
i inni z prawicy: Racz pan nie odbiegać od przed 
miotu!) RE) 

Mówca wnosi, aby bez zwłoki powierzyć wy- 
branej komisyi w ciągu doby rozważenie sprawy 
i prosi prezesa. aby tę sprawę rozstrzygnięto na 


i ; najbliźszem posiedzenię. 
+ umieszczał w niem własne praca naukowę, tu- : 
` gea, 


W loży ministeryalnej zajęte wszystkie miej- 
Są obecni Stołypin, Kokowcew, Rüdiger 


X 70 
i inni. pro- 
jektu. 0 Roa A 
Konstantinow, poseł nówogrodzki, że stron- 


Zaczyna się dyskusya. co dą istoty 


 niętwa pokojowego odrodzenia Rosyi, odrzuca 


Ś. p. Gałęzowski był wezwany na 


POZA 


ny ATIE A BERA VAENE EE RA iT A CAS EZ 00 


REZERWACIE OZ WO ZO ZARA PRO PY R MACY EE ZSS CEEE NL EAE A a 


arza 


wniosek wydelegowania komisyi i sądzi, żę nale- 
ży natychmiast roztrząsać Sprawę na miejscu, 
w Dumie. Przytącza on przykłady, że byli i tā- 
cy, którzy umierając, skazani na Śmierć przez 
sądy połowe, krzyczeli: Niech żyje wolnośćł W ten 
sposób umierają najszlachetniejsi działacze (gramiąe 
ce oklaski). Jedyny sąd, który. qdpowiada istgm 
inym potrzebom jest sąd przysięgłych. 2... 
Szirskij, socyalny rewolncyonista z gub. czare 
nomorskiej nazywa sądy polowe administracyjną 
zbrodnią, Samo ministeryum, ktore oświadczyło, 
że jest Konstytucyjne, nie będzie obstawałą za to- 
mi sądami. Nasiępnie mówcą oświądęza, żę w naje 
bliższych dniach socyalni rewolucyoniści, socyą« 
liści narodowi i grupa pracy. wniosą sprawę znie» 
sienia stanów wyjątkowych > ..... 
Kuźmia-Karawajew mówi, że jest ciągle pod 
wrażeniem tysięcy egzekucyj. Sądy polowe aczyr 
wiście nie są sądami w państwię kułiuralnem i 
nadal istnieć nie mogą. W Odósie stwierdzono po 
egzekucji, Że czterech ludzi stracono. niewinnie. 
Omyłki popełniono w Irkueku, Krasnojarsku. Ozas 
sprawiedliwości «polowej» przeminął, Należy je- 
dnocześnie ze zniesieniem sądów polowych zrewi- 
dować przez własciwe sądy wyroki śmierci, za- 
mieniene na karę ciężkich robót © .. . 
Przyłączając się do wniosku. kadetów, mówca 
dodaje puakty: | w SEA 
1) Wyroki sądów wojenno-polowych, któne 
wydano do dnia zniesienia tych sądów, lecz ich 


; nie wykonano, należy powstrzymać zæ. pośredni- 


ctwem ielegraficznych polęceń do gdnerałów-guber- 
natorów. REKI 
2) Sprawy, które są prowadzone według pro» 
cedury sądów polowych, należy przeląć do insty- 
tucyi ogólno-sądowych, w celu postępowania. we- 
dług procedury, wymaganej przez. kodeks karny, 

Następnie mówea podziela myśl posła Szjr- 
skiego o odwołanie wszelkich stanów wyjątkowych 
i nie widzi wogóle żadnej konieczności do sądze- 
nia przez sądy wojenne obywateli. państwa. 

-Kończy mówca, zwracając się dò prawicy: 
Mam hadzieję, że nie usłyszę ani słowa w obronie 
sądów polowych. Mniemam, iż Duma jednomy- 
Ślnie będzie nawoływała do ich zniesienia, 

Bułat, z grupy pracy, poseł suwalski, w imie- 
nia Związku włościańskiego grupy pracy, przy- 
łączam się do wniosku o zniesienie sądów polo= 
wych, uważając, że sądy polowe—jest to tylko 
jeden szczególik powszechnego rozboju, | 

` Prezes dzwoni, surowo nawołując mówcę do 
porządku. NE | i 

Mówza w dalszym 
nów wyjątkowych. =. eo a 

_ Prezes zwraca mu uwagę, aby mówił tylko 
ọ sprawie, obecnie roztrząsanej, ; ..///ó/ 

- Mówca ciągnie: Do wag zwracam się, przgd- 
stawicięle Związku narodu rosyjskiego, przytacza- 
jąc wam listę prawdziwych rosyan: w Wilnie 
Freze, w Petersburgu—Launitz i Klejgels, w kra- 
ju nadamurskim-—Unterberger i.w. Odesie—Kaul- 
bars. 29 E e Tar 
`- Prezes czyni uwagę Mówey, ġa. wszystkie o- 
soby wymienióne są poddanymi rosyjskimi. (Okla- 
ski w centrum i na prawiey). >. 

Mówca końszy: Wyrażam swoją radość 5 po: 
wodu, że ci poddani rosyjscy nie. noszą nazwisk 
rosyjskich. (Oklaski na lewicy). w 

© Szulgin z prawicy, Poseł wołyński: Zgadzam 
się, że sądy polowe SĄ anomaliją, lecz konieczność 
zmusza, aby stosować je, gdzie sprawiedliwość 
wogóle jest bezgilna, a zwykłe sądy walczyć w 
tym czasia ze glem nie mogą, bo same sądy Znaj- 
duja sie pod terorem. Jednak, jeżeli kadeci uwa- 
żają, że sądy polowe gą nieodpowiednie dlą kon- 
stytucyjnego ducha kraju, dlaczego szanowne strone 
nictwo nie potępi pażajemnaych <jurystów». Cielma= 
nych sądów rewolucyjnych. Pytam się, czy są 
tam obrońcy iswiadkowie? Kadeci powinni krzy 
knąó: Niech ustaną trybunały: rewolucyjne; oni 
klaszczą przy zabójstwach. (Oklaski na prawicy 
w centrom okrzyki: Kłamstwo!) T 

, Prezes powściąga mówcę, który ciągnie das 
lej; Przyjmuję uwagę prezesa, jednak przypomi» 
nam pewien fakt, że kadeci na zebraniu, dowie» 
dziawszy się o zamachu na życie Dubasowa, klae 
skali. (Prawica klaszcze; centrum i lewiea milozy), 
Mówca potępia zabójców inielęktualnych. (Na le» 
wicy glosy: kroszewan!)„Mówea ng ostatnia uwa- 
gę odpowiada; Nie, totzakójca Biemionowa (Ko- 


ciągu porusza sprawę Sta- 


nene 


rolenko) àa prawicy: Brawo, brawo! Centrum 
i lewica wołają: Kłamstwo, kłamstwo!), Mowę 
zakończono -przy sykaniach lewicy i oklaskach 
prawicy. | | 
Kruszewan. Wyrażone tu przekonanie, że 
nie znajdzie się posel, któryby stanął w obronie 
sądów pólowych, nikt jednak nie zaproponował, 
aby zwrócić się do tych szaleńców, którzy spo- 
wodowałi stosowanie tych sądów. Przedtem, nim 
żerwie łańcuch, który przeszkadza szaleńcom prze- 
lewać krew, Duma. powinna wyrazić potępienie 
dla niegodziwości, dla których niema nazwy w 
języku ludzkim. Wrzenie w naszym kraja. obec- 
nie przerzuciło się w obce strony, a kadeci nie 
postarali się o seharakteryzowanie położenia re- 
wolucyi. x 
© "Dalej mówca porusza sprawy rolne i wylicza, 
iż w Besarabii włościanie płacą pośrednikom ży- 
dom 5 milionów rb. (na lewicy: 
stać, tó nie należy do kwestyi). 
Mówca kończy: Wiem, że boicie się tego te- 
matu, lecz wypowiadam swoje zdanie, jako wolny 
obywatel. Być może, iż podzielicie moje zdanie, 
(Smiech w centrum i na lewicy). Popieram wnio- 


Przestać, prze- ` 


+ aes 


„być zniesione niezwłocznie i bezpowrotnie. 


sek zniesienia sądów polowych, gdyż włościanie - 


sami będą wiedzieli, eo im należy czynić. (Hałas 
'na lewicy, niektórzy posłowie klaszczą), 


, Stwowy. 


'Puriszkiewicz. Przytaczam listę zabitych przez ` 


rówolucyonistów członków wyższego zarządu: Wiel- 
ki Książę Sęrginsz Aleksandrowiez, Sipiagin, Ple- 
we, Sacharow, Pawłów, Slepeow, Min, czy mam 
więcej wymienić? Lepiej uczynię, gdy zapytam, 
gdzie jest Sazonow, SpirydoBówna. Wszak są oni 


żywi? (Na lewicy. i w centrum hałas: głos z cen- 


trom: «Gdzie jest zabójca Hercensteina»?) 

: Mówca wymienia nazwiska uczonych Zachodu, 
Którzy oświadczyli się za utrzymanięm kary śmier- 
ci i przytacza cały szereg bilów w Angli, które 


wciąż wnoszoho O zniesienie kary Śmierci. W roku. 


1810 za kradzież 55 pensów. W 1835 za kradzież 
*koni i otwieranie listów. Na początka XX stule- 
'eia na Zachodzie istnieje jeszcze 20 rodzajów prze- 
stępstw karanych śmiercią. | | 
- Głosy z izby: „Mów 
a mówca odpowiada: 
_.._ Sądy polowe wiodomo do czego prowadzą (na 
lewicy i w centrum Śmiech). W Rzeczypospolitej 
francuskiej karę Śmierci stosowano jeszcze przy 


pan o sądach polowych", 
| , w sądach puścizna Cesarza Oswobodziciela! W są-. 


aema 


ROZWOJ. 


lewicy, powiem szczerze, jest mniej okropnym W 


porównaniu z sądami połowemi. Przed terorem mo- 
żna uciec, ocalić się, a przed sądami połowemi 
niema, środka ocalenia. Przyprowadzają człowieka 
przed czterech ofieerów i wieszają w obecności 
prokuratora i duchownego. Władza pobiła record 
w deptania praw ludzkich. Sądy polowe zaprowa- 
dziły porządek, którego pogodzić. nie sposób ze 
słowami, wygłaszanemi z law ministeryalnych. 
Mam nadzieję, że ministeryam samo powie, iż za- 


— Wtorek, dnia 26 marca 1907 r. 


rze Śmierci krow się ścina. 


owoc 
paz 


Ż punktu widzenia 
chrześcijaństwa kara śmierci jest niedopuszczal- 
na. (Oklaski). Mnie zdawało się przecież za- 
wsze, że tutaj czegoś nie dopowiedziano. Należy 
potępić wszelkie zabójstwa. Tutaj rozpoznawańa ` 


jest sprawa z punktu politycznego, państwowego 


,l prawnego. 


Pozwólcie powiedzieć, że zabójstwa 


 rowolucyonistów podrywają podstawy prawne. Po- ` 


, Wie). 


bójstwa «polowego» więcej nie będzie (długie, nie- ` 


miłknące oklaski). 
Prezes oglasza przerwę. | 
Posiedzenie wznowiono o godz. 3-ej m. 17 po 
południu. | 
Posel Nowodworski z Warszawy, w imieniu 
całego Koła polskiego, popierał w całości wnio- 
sek, żądający zniesienia sądów polowych. 
Posłowie polscy są w tym wniosku zaintere- 


_ sowani, jako przedstawiciele kraju, który caly 
. znajduje się w stanie wojennym, w którym wszę- 


dzie wykonywane są wyroki śmierci, wydawa- 
ne przez te sądy. Sądy wojenno-polowe winny 
Do- 
brze mówili mówcy poprzedni, że istnienie są- 


> DEDERIT: 


tępicie wszelkie akty teroru (Oklaski na pra- 


_ Prezes oswiadcza, że do głosu zapisanych jest 

jeszcze 52 mówców. Głosy: Dochodzi godzina 6, 

Prosimy o zamknięcie posiedzenia. 
Prezes zamyka posiedzenie o godzinie 5-ej.. 


„minut 56 wieczorem i zapowiada na jutro dal- 


: ściowej. 


m ROZPO 


dów polowych niszczy w zasadzie ustrój pań- ; 


i w Pulawach, gdzie już po wykonaniu wyro- 
ków śmierci przekonano się o niewinności stra- 
cenych. Jeżeli obrońcy sądów polowych mówią 
wprost: Tutaj nie ma sądu, a jest tylko śro- 
dek walk, to sama ta obrona jest surowem po- 
tępieniem tyeh sądów. 


dów wojenno polowych. Niechajże one znikną 
z powierzchni ziemi (oklaski w eentrum i wczę- 
śi lewicy). | 

„ Wniosek kadetów popierają dalej posłowie: 
Bobin z gub. jarosławskiej i Bulhakow z gub. or- 
aowskiej. 


Mówca przytacza dwa wypadki w Łodzi. 


W imię zasady, że gwalt 
: rodzi gwałt, a jedynie sprawiedliwość zdolna jest 
"ę . p . . z. ~ » . . ra 

: rodzić sprawiedliwość, nie można nie znieść są- 


nie Dumy. 


szy ciąg obrad, oraz wybory do komisyi żywno- 


Orere. 


Z PETERSBURGA. 


(Koresp. wasna „Rozwoju*) 4, 


` Dnia 23 marca 1907 r. 


Ciekawem bardzo było wczorajsze posiedze- 
Poświęcono je całkowicie - obradom: 
nad projektem wysadzenia komisyi „głodowej*, 
a mówiąc językiem urzędowym: do spraw żywno- 
ściowych. Właściwie walka toczyła się © to, czy 
komisya ta, mając za zadanie sprawdzenie i skon- 
trolowanie czynności rządu, dotyczących udzie- 


' lenia pomocy cierpiacym głód włościanom, ma 


sprawdzać i żbierać materyaly oraz organizować 
pomee na miejscu, t. j. po siołach i gminach, 
jak tego w swych projektach domagała się skraj- 
na lewica, czy też prace jej mają się ograniczyć 
na kontroli i sprawdzaniu rachunków oraz na 


(badaniach, prowadzonych w Petersburgu, przy-. 


"czem naturalnie miałaby prawo ż 


Kapustin z Kazania, w imieniu Związku paź- ` 


dziernikowców mówi: Prawda i łaska! Niech żyje 


dzie polowym niema ani prawdy, ani laski. Oko 


prezydencie Carnocie. Nas z prawicy nazywają 


 zabójcami Hercensteina. To śmieszne! Zabójcy 

siedzą po lewicy. (Krzyki na lewicy). Mówca od- 
_ €zytuje rezolucyę: zjazdu socyałnych rewolucyoni- 
stów w Tammersdorfie, która stwierdza koniecz- 
` nosé stosowania teroru: do calkowitego znużenia 
władzy. 


"Prezes prosi mówcę, aby wstrzymał się od cy- < 


tat wyjątków, których być może nie podzielają 
posłowie rzeczonego stronnictwa. 
Mówca w dalszym ciągu czyta oświadczenie 


za oko, ząb za ząb nie może być środkiem walki 
rządu silnego. AŚ 2 i 

. Teslenko z Moskwy, kadet wygłosił gorącą 
mowę, w której dowodził, że nawet na wojhie nie 
oddają pod sąd polowy szpiegów, a u nas oddaje 
pod nie wrogów wewnętrznych. 


Mówej przerywały burzliwe oklaski na lewi- | 


cy i w centrum. 

Bobrinskij z gub. tulskiej monarchista zarzu- 
ca Kuzminowi: Karawajewowi nieścisłość. Niepra- 
wda jest, jakoby sądy polowe w Austryi istniały 


. tylko dla wojskowych na polu bitwy. Według ko- 


 deksu karnego austryackiego karane są śmiercią 


w-«Nowoje Wremia» socjalnych rewolucynistów: . 


„Komisarz cyrkułu ochteńskiego, Radziejowski, 
zabity przez towarzysza, który zdołał się ukryc“, 
"Wreszcie mówca kończy słowami: Duma powinna 
dowieść krajowi, że jesteśmy ludźmi prawdy. Zno- 
sząć sądy polowe,. Duma popełni omyłkę, dowo- 
dząe w ten sposób pobłażańia dla rewolucyonistów, 
(Oklaski na prawicy, sykania na lewicy). 


= = Makłakow, kadet, poseł moskiewski, zwraca . 
uwagę na. brzmienie 17-go artykułu ustawy o, 


wzmocnionej ochronie, nadającej prawo generał- 
gubernatorom do oddawania sądom polowym spraw, 
gdy to uznają za konieczne. W ten sposób utwo- 
rzył się pogiąd administracyjny. Nie jest to już 
ścisła represyą, lecz odrzucenie zasady ogólnej, 


Artykuł 279-ty praw wojennych wyznacza karę 


śmierci na zasadzie ustaw wojennych, a nie we- 


dlug osobnego poglądu jednostek. Sąd polowy po- 


zbawia prawa wnikania w rozważanie faktycznej 
strony spraw. Prawo z dnia 19-go sierpnia roku 
1906 od pierwszego wiersza przesądza wyroki. 
Patrząc nawet z punktu widzenia stronnictw pra- 
wicy, należy uznać, że polowa sprawiedliwość wy- 
twarza przeciwpaństwowość, 
© _ Interesów prywatnych nie oszczędza nikt: ani 
rząd, ani maksymaliści, ani stronnictwa prawicy, 
a uderzając w rewolucyę, czynią tam szczerbę 
w prawie, Pragnę końca rewolueyi, lecz ciosem, 
zadanym rewolucji, nie ściągnie się uspokojenia. 
Panowie z prawicy, jeżeli pobijecie rewolucyę, po- 
bijecie jednocześnie państwo i pozostanie wam 
tylko jedyny chaos (burzliwe i przeciągłe oklaski 
na lewicy i w centrum). 

Mówca ciągnie: Rząd nie powinien naślado- 
wać trybunów rewolucyjnych (oklaski). Teror na 


liczne przestępstwa po ogłoszeniu stanu oblężenia, 
Mówca odczytuje odpowiednie paragrafy kodeksu 
karnego austryackiego. 

Struwe z Petersburga, kadet, z zadoweleniem 


jadać dostareza- 
nia sobie wszelkich materyałów. odziu 
Zupełnie niedwuznacznie dawala do zrozu- 
mienią skrajna lewica, że chodzi jej o ulegałizo- 
wanie delegacyi, która rozjechawszy się po wsiach 
i miasteczkach, pod tytulem organizowania po- 
mocy dla głodnych, uświadamialaby i organizo- 
wała lud, że w ten sposób pragnie ona utworzyć 


Spójnię między parlamentem a narodem i dać 


"Dumie tę podporę, o której tyle razy wspominali 


zwraca uwagę na zapatrywania październikow= 


. ców, którzy urzędownie popierają wniosek ka- 


detów. l 


Bardich z okręgu kubańskiego, kadet, oświad- 
cza, że żołnierze przyjmują niechętnie role sędziów 
polow ych. | 

Riachin, z gub. saratowskiej, socyalny rewolu- 


cponista, odpowiadając no mowę Puryszkiewiczą, 


oświadcza, że partya esetów nie wybrała teroru, 


jako cel, a tylko jako środek. Skoro tylko naród 
: rosyjski otrzyma wszelkie przyrzeczone wolności, 
partya eserów wyrzeknie się środków, których . 


używa obecnie. 


stępówiee, z punktu widzenia miłości chrześciań- 


skiej mówi, że kara śmierci jest złem. Nikt nie . 
"przychodzi na świat jako przestępca. 


Winnymi 
przestępstwa są nast kierownicy, nasz rząd. (Okla- 
Ski na lewicy). Mówca protestuje przeciw sądom 


sków-—zwraca się do biskupów Eulogiusza i Pła- 

tona, aby weszli na mównicę i potępili karę 

śmierci. | 

Biskup Eułogiusz prosi o głos. Az 
Prezes nie daje mu głosu, oświadczając, że 

mówcy muszą mówić kolejno, stosownie do kolei 


zapisania się do głosu, ale na usilną prośbę po- . 


slów prezes ustępuje. 


Biskup Eulogiusz: Na wszelką wieść o ka- i 


leaderzy stronnictwa socyalno-demokratyýćznego 
przy pierwszem swem wystąpieniu, w odpowiedzi 
na exposé rządu. , 
Włościanie, stanowiący liczną a mało uświa- 
domioną grupę w Dumie, biora za podstawe swej 
polityki sentyment, uderzając w struny wspólczu- 
cia dla nieszczęsnych głodnych, domagając się 
dla nich natychmiastowej pomocy czynnej od Du- 
my. Na tym sentymencie grali też bez końca 
mówcy skrajnej lewicy, usiłując wmówić w słu- 
chaczy, że tylko taka podróżująca komisya zdoła 
łud głodny nakarmić, a chociaż nie wyjaśniali 
bliżej, jakim miaaowicie sposobem eudu takiego 
można będzie dokonać, to jednak zdołali przeko- 
nać o swych dobrych chęciach i o możliwości 
zaspokojenia w ten sposób głodu wielu: włościan. 


Rzecz prosta, że stronnictwa lepiej wyrobione 


parlameniarnie szybko zrozumiały, iż wysadzenie 
takiej agitacyjnej komisyi było aktem niekonsty- 
tucyjinym, bo wykraczałoby poza kompeiencyę 
Dumy i wprost naraziloby ją na niezwłoczne roz- 
wiązanie; chyba bowiem żaden rząd wogóle, a 
w szczególności rząd rosyjski nie zgodziłby się 


-na stworzenie tego rodzaju legalpej. przeeiwko 


` Sobie agitacji. = 


Zwróceniem sprawy na właściwe tory zajęli 


| c wiackiej, po- , Się kadeci, z pomiędzy których Rodiczew nietyl- 
Duchowny Tichanowskij z gub. wjackiej, po : ko wykazal jeszcze raz talent swój krasomówczy, 


' alo nawet dowiódł olbrzymich zdolności pedago- 


' gicznych, pouczał bowiem projektodawców w spo- 


sób niezmiernie jasay, logiczny i przekónywający, 


(jak dalece projekt ich jest szkodliwym, nie mó- 


wojennym polowym i w imieniu Związku wio- | WIĄS juź o tem, iż byl niewykenalnym. 
selańskiego oraz grupy trudowików popiera wnio- ; , + i f SRSA 
sek kagetów, przyezem—wśród burzliwych okla-  akreślone przez Rodiczewa a podane we wnio- 


Granice ' kompetencyi projektowanej komisyi, 


sku, podpisanym przez kadetów i polaków, Du- 
ma przyjęła i w ten sposób raz jeszcze zazna- 
czyła, że większość jej pragnia unikać ryzyko- 
wnych przedsięwzięć i pracować w zakresie kon- 
stytucyjaym. Ale zanim to zwycięstwo osiągnię- 
tem zostało, zaszedł wypadek niespodziewany: 
Oto p. Stołypin, który od paru już godzin przy-. 
©) Korespondencyę powyższą odebraliśmy dziła 
udnie. Ładne porządki pocztowe, Przyp. Rad), - TE 


e- is 
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'nem z depesz przemówieniu oświadczył się za 
;,wnioskiem Rodiczewa. W innym prawdziwie kon- 


„Sstytucyjnym parlamencie krok taki nie zwrócił- 
by szczególnej uwagi: poprostu rząd zabiera głos 


słachiwał się rozprawom, zabrał głos i w zna- ; 


nego wniesienia w izbie, bądź do skonfrontowa- 


nia ich z projektami i innych stronnictw oraz o- 


` kreślenia poglądów i stanowiska Koła polskiego 
. w poszczególnych sprawach. Komisye te są na- 


i oświadcza się z gotowością udzielenia objaśnień ` 


(i dostarczenia materyału do zbadania 
Tu jednak , przemówienie premiera i oświadcze- 
mie się jego za wnioskiem kadetów wywołało 
'konsternacyę. 

(W pierwszej chwili ei ostatni . zdecydowani 
byli nawet cofnąć swój wniosek, skoro się oke- 
zało, że popiera go rząd; następnie jednak od za- 
aniaru tego odstąpili, zmiarkowawszy, że krok pre- 


miera raczej za ustępstwo rządu, niż zaszachowa-. 


Mie ich stronnictwa uważać pależy. Tak by bu i- 
Stotnie należało postępek p. Stołypina sądzić, a 
złośliwe przycinki, robione kadetom, że stanęli 
'na jednej linii z rządem, zaliczyć trzeba do zja- 
‘wisk niewyrobienią politycznego ich autorów. Ale 
'więcej od kadetów, którzy w czasie kilkunastumi- 
'nutowej przerwy zoryentowali się w sytuacyi, 0- 
jkazałi się zaambarasowanymi socyal-demokraci, 
'ei bowiem, gdy ich wniosek i zrobione przez nich 
„do wniosku Rodiczewa poprawki izba odrzuciła, 
w decydującej chwili oddania pod glosowanie 
wniosku Rodiczewa nie wiedzieli, czy mają gło- 
sować za nim, czy przeciw niemu, wstawali i sia- 
dali w niezdecydowaniu, Żądali powtórnego gło- 
sowania, twierdząć, że nie zrozumieli formuły, a 
'w końcu zaznaczyli, że się od głosowania wstrzy- 
mają, . 
Bądź co bądź, wczorajszy dzień dał dowód, 
że z jednej strony rząd z izbą chce się rachować, 
a jego premier stosuje silę do zwyczajów parla- 
mentarnych, 
konstytucyjnych, z drugiej zaś — źe w izbie za- 
czynają się formować grupy centrum, które tę 
praktyką utrzymać pragną, a przez to samo z8- 
pewnić Dumie dłnźsze istnienie, © | 

Koło polskie, a właściwie obydwa koła pol- 
skie glosewały za wnioskiem kadetów i w poro- 
zamjeniu z nimi, jak wogóle zawsze dotychczas. 
(Wogóle stosunek polaków do kadetów można u- 
ważać w tegorocznej kampanii za lepszy, niż to 
było w reku zeszłym. Wszystkie dotychezas sta- 


„wane przez K. D. wuioski, czy to natury mery- 


torycznej, ezy też w kwestyach formalnych, pod- 
pisywane były przez to stronnietwo wspólnie z ko- 
lami polskiemi. Na przyszłość, o ile wiem, proje- 
ktuje sié równieź kilka wystąpień łącznych na 
czas Pa pani i można wnoslc, że między temi 
grupami wytworzy się stosunek staly wzajemnego 
poparcia i że wezorajszy krok rządu, oświadcza” 
jącego się za kadetami, nie popchnie ich zbytnio 
ku lewiey dla zaznaczenia swego stanowiska opo- 
'zycyjnego. Sądzę, że K. D. są zbyt dobrymi par- 
lamentarzystami i zbyt szczerze pragną pozostać 
„na stanowisku koastytucyjnem, aby się zeń przez 
swczorąjszy manewr p. Stolypina dali sprowadzić. 
Powracając do Kola polskiego zaznaczyć trze- 
‘ba, że pracuje ono gorliwie. 
ewdzie polacy nie zabierali głosu w Dumie prawie 
„wcale, ale że tego nie uczynili w sprawie komisyi 
głodowej, to dowodzi tylko rozwagi, jeśli bowiem 
posłowie rosyanie mogli sprzeciwiać się wysyla- 
niu delegatów do głodnych wiosek, to polacy, 
gdyby fo nawet z największemi uczynili zastrze- 
żenjami, ściągnęliby na siebie byli podejrzenie, że 
sprawie takiej, jak głód w guberniach rosyjskich, 
Mie współczują, a stąd popłynęłyby pewnie sze- 
regi nieprzyjemnych dla naszej reprezentacyi wy- 
cleczek ` 5 
| Swoją drogą jednak byłoby pożądanem, by 
w sprawach natury muiej drażliwej, ale ogół iz- 
by obehodżzących, Kola polskie wypowiadały się 
na równi z innemi stronnictwami, by wykazały 
zainteresowanie się niemi, nie narażając się na 
zarzut, iź poza własnemi sprawami nie widzą nie 
zgoła. Słyszałem, że myśl ta była już w Kolach 
(polskich poruszaną i zdecydowaną twierdząco, i 
że zgodnie z tą myślą polacy zabierać będą głos 
zarówno w sprawach ważnych prawodawczej na- 
tury, jak naprzykład: nietykalności osobistej, Wol- 
ności słowa i t. d., ale i w rżecząch pomniejszej 
wagi... 
_ Takie postępowanie zbliży z nimi Dumę i přzy- 
„ezyni się do zatarcia dosyć niechętnego stosunku, 
jaki się był w roku zeszłym między izbą a Ko- 
Hem polskiem wytworżył. 
powstały w Kolach polskich, pracuje w tym du- 
chu właśnie, omawiając i wygotowując projekty 
„ustawodśwcze, przeznaczone bądź do samodziel- 


sprawy. ` 


urobionych przez praktykę państw 


Dotychczas wpra- | 


Szereg komisyj, które: 
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stępujące: budżetowa, zaąřłęczeń konstytucyjaych 
ogólnych, szkolna, agrarna, autonomiczna, równo- 
uprawnienia (w szczególności dotycząca ograni- 
czeń uciskających ladność polską i żydowską oraz 
spraw wyznaniowych, komisya do spraw robot- 
niczych i komisya interpelaejj. 

Z. M. 


Kalendarzyk terminowy. 
IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Bohdana. Jatro 
Krzesława. | | 
| TEATR WIELKI Dziś występ uczenie szkoły tań- 
ea lzadory Duncan. Początek o godz. 8-ej wieczorem. 
TEATR VICTORIA. Jutro „Wesołe życia,” sztu- 
ka z konkursu, godło: „Lux in tenebris lucet.* Początek 
o godz. 8 wieczorem. l 
ZEBRANIE, Jutro zebranie kupców i przemy- 
słowców, Długa 45, o godz. 6 wieczorem. 
— Jutro zebranie miłośników scany, Dzielna 13, 
o godz. 6 wieczorem. 
| — Jutro zebranie członków zgromadzenia maj- 
strów tokarskich, Nawrot 38, o godz. 7 wieczorem. 
| ,— Jutro zebranie organizacyjne członków łódz- 
kiej filii Tew. prawniczego, Dzielna 31, o godzinie 8 ej 


wieczorem. 


Z kanalizacji miejskiej. Jak się dowiadu- 


jemy z wiarogodnego Źródła, sprawa kanalizacji 
miejskiej wchodzi w fazę urzeczywistnienia. Pre- 
zydent miasta na skutek kilkakrotnych swych 
"zapytywań, otrzymał wczoraj piśmienne zawiado- 
mienie od p. Gembarzewskiego, źe inżynier Lin- 
dley, podczas ostatniej swej bytności w Warsza- 
wie ukończył juź swe prace, tyczące się kanali- 
zacyj w mieście naszem. | | 

. Po przetłomaczeniu z języka niemieckiego, 
referat ten aa 
czasie do tutejszego Magistratu, gdzie na pierw- 


szej sesyi kolegialnej rozpatrzony będzie, w ce- 


lu ostatecznego rozstrzygnięcia tej tak naglącej: 


sprawy. 

Towarzystwo prawnicze. Z zapoczątkowania 
adwokatów przys.: Łaskiego, Tujakowskiego, Mi- 
chała Cohna i Maiernickiego, otwartą zostaje 


warzystwa prawniczego. - 


Towarzystwo to ma na celu podniesienie po- 


ziomu oraz rozwój polskiej wiedzy prawniczej za 
pomocą narad, wykładów, odczytów, zjazdów, 


zostanie w najkrótszym 


ROZWOJ, — Wtorek, dnia 26 marca 1907 r. 
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którzy zmuszają Towarzystwo wydział taki pro- 
wadzić. E nan 
_ Nadestane. Przy zatargu pomiędzy fabrykantem 
Henrykiem Micheiem, a stangretem. Danielem Królem, 
z łona związku siangretów przyszło do porozumienia i 
przy tej okazyi złożyli Michel 2 rb. Król 50 kop. dla 
najbiedniejszych. Pieniądze te wręczono p. Brzeskotowi, 
który, otrzymawszy na ten cel dość znaczne kwoty, Wy- 
płaca najbiedniejszym protegowanym przez komisyę lo~ 
kautową „Jedność” i N. Z. R, nie nalężącym do żadnej 
organizącji związkowej lub partyjnej. SA, 
Rewizya i aresztowania. Dzisiejszej nocy 
władze żandarmeryi wraz z-wojskiem dokonały 
rewizyi przy ulicy Orłej nr, 15 w mieszkaniu. 
braci Wsierowskich, Mimo, że rówizya nio nie. 
wykryła aresztowano dwóch braci Jana i Hipoli- 
ta Wsierowskich i osadzono ich w więzieniu. . 

. — Wezoraj wieczorem na ulicy Zarzewskiej 
patrol wojskowy zatrzymał i aresztował robotni-. 
ka Bolesiawa Gelerta, przy którym znaleziono 
browning i naboje do broni mauserąwskiej. 

Kary administracyjne. Na mocy wyroku cza- 
sowego generał-gubernatora piotrkowskiego wspól- 
właścicieli fabryki przy ulicy Karola nr. 21 Ja- 
kóba Kwaśnera i Józefa Lindenfelda za nieprze- 
strzeganie przepisów sanitarnych skazani zostali. 
na 250 rubli ewentualnie na 2 miesiąge aresztu 
każdy (na zasadzie punktu l-go obowiązujących 
postanowień czasowego general-gubernatora piotr- 
kowskiego z dnia 11 października 1906 r.). 

Pożegnalna uczta. Wczoraj wieczorem, w. sali 
Grand-Hotelu, członkowie sekcji technicznej, oraz 
grono osób znajomych żegnało uczią składkową 
dyrektora zakładów Tow. akc. K. Scheiblera, in- 
żymiera p. Stanisława Lipkowskiego, któy opusz- 
cza Łódź, przenosząc się na stały pobyt do Au- 
stryi, gdzie obejmuje posadę dyrektora jednej 
z większych fabryk. | z 

Nastrój podczas biesiady był bardzo serdecz- 
ny. W kilku ciepłych przemówieniach podnosżono 
zasługi inżyniera Lipkowskiego na polu technicz= 
nem i społecznem. 


Bandytpzm. Wczoraj o godzinie 8'/, wieczo- 
reni, na Głórnym Rynky trzej bandyci, uzbrojeni 
w rewolwery, napadli na koąduktora kolei elek- 
trycznej miejskiej, Wrzesińskiego i, grożąc zabój- 
stwem, pochwycili torbę skórzaną, w której znaj- 
dowało, się kilkanaście rubli. Bandyci z lupem u- 
ciekli. | | | 

Zabójstwo. Wczoraj około godz. 7 wieczo- 


' rem, na rogu ulic Dlagiej i Szkolnej stało trzech 


konkursów, bibliotek, czytelń, pism, seminargów |: 


prawniczych i't. p. 

"Na członków czynnych Towarzystwa przyjęte 
być mogą osoby, które odbyły studya prawnicze, 
lub pracują teoretycznie w dziedzinie. prawa. 


1 ma ze 


młodych ludzi, z których jeden rozdawał jakieś 


pi fii “patos ra ro. druki. W tym czasie z fabryki I. K. Poznańskie- 
w Łodzi fiiia nowo-założonego w Warszawie To (ulicą Długą szło 6 żołnierzy, czterech bez broni, 


dwóch zaś z karabinami. Kiedy żołnierze pode» 
szli do grupy owych trzech ludzi, ci poczęli ucie- 
kać, a gdy na rozkaz żołnierza <stójl» nie zatrzy” 
mali się, ten dał strzał, Kula trafila jednego z t- 
ciekających, kładąc go trupem na miejscu. | 

Cialo: zabitego przeniesiono -do bramy domt 
NM 5 przy ulicy Długiej, znależione zaś przy nim 


. proklamacye zabrano do II cyrkułu. 


I-e zebranie organizacyjne członków łódz- 


kiej filii Towarzystwa prawniczego odbędzie się 
w srodę, d. 27 b. m., w lokaiu Towarzystwa le- 
karskiego (Dzielna Ne 31) o godz. 6 wieczorem, 

Ze zgromadzenia majstrów tokarskich. Jutro 


oodzinie 7 wieczorem w lokalu <Liry>» (Nawrot 


05 


madzenia tokarzy. > | | 
Targ gprzedświąteczey. Palmowa niedziel 


Stwierdzono, że jest to 19-letni Bolesław 
Podbielski, zamieszkały Da Piaskach. 


Zapalemie się sadzy. Wczoraj, © godz. 81 pół. 
wieczorem i i II oddział straży Ogniowej ochotniczej zo- 


| staty zaalarmowane na ul Ceglelutaną nr. 11, gdzie po 


RE 


aeree 


przybyciu stwierdzono, iż palidy się sadzę. — Dziś, o g. 
u miu. 4 rano, przy ul. Andrzeja 45 zapaliły się sadze, 


N 38) odbędzie się posiedzenie członków zgro- | 2a miejsce wypadku wezwano Lt M oddziały straży o- 


gniowej ochotniczej. a) | 
Kradzieże, Przy ul. Południowej nr. 47, z fa- 


, bryki Stillera i Bielszowskiego skradzióni pas transiii=- 


jest dla kupców wskaźnikiom obrotów przedświąe ` 


tecznych, O ile stwierdżono, bandel do tej pory 
idzie ospale. Właściciele sklepów  rzeźniczych, 
mącznych i t. d twierdzą, że obroty do tej pory 
są mniejsze, niż lat ubiegłych, o jakie 60—75%. 

„Wyjaśnienie W. sprawozdaniu z ogólnego 
zebrania pełnomocników «I-go Łódzkiego Towa- 
rzystwa pożyczkowo oszezędnościowego», poda- 
nem w JX 67 „Rozwoju“ z d, 22 b. m, w końcu 
ustępu o preliminarzu wydatków na rok 1907, 
zamieszczono treść następującą: <Przytem, podzie- 


E I PAY AT AANI CT 


lając słuszność wywodów p. Wyganowskiego, ze- < 


brani uznali za konieczne zreformować istniejący 
przy Towarzystwie wydział prawny». Otóż treść 
taka nie zgadza się z rzeczywistością. Zebrani 
bowiem uznali (bez głosowania) tylko za stoso- 
wne, ażeby sposób-pokrywania wydatków na wy- 
dział sądowy, istniejący z powodu niewypłacania 
się w terminach dłużników, tak zmodyfikowany 
został, iżby koszty jego utrzymania nie obeiążały 
ogółu ezłonków, lecz spadały wyłącznie na tych, 


"w akeyi ratunkowaj. 


syjny, Wartości 200 rb. k 


Drobny egiań. Dziś, o godz. 1 ilin. 20 po poł, 
przy ul. Widzewskiej nr. 90, w oficynie popfżecznej ż&- 
paliła się od pieca Ściańa poprzeczna. Ogień ugasili 
strażacy M oddziału straży ogniowej óchothiczej, oddział 
I przyb$ł na miejsce Wypadku, leóż jie brał udziału 


OSWIADCZENIE. 
"(Artykuł nadesłany) 
W „Dzienniku Łódżzkim* pojawiło się Spra-.- 
wozdanie z wydatków kasowych komitetów lokau>. 
towych, Nie przesądzamy kwestyi wydatków kos. 
misyi tak zwanej „międzypariyjnej”, choć sądząe 
z nędzy, szerzącej się wśród robotników, którzy 
powinni otrzymać zapomogi ż tej komisyi, nie ino=' 
żemy się oprzeć wrażeniu, że liczby są pirzesa- 
dzone; sprostować tylko chcemy dane tyczące się 
«Jedności». z | 

Otóż komisya z członków <Jedności> i N. Z. R. 
wypłaciła około 30 tysięcy rubli, z czego 


o RTO 


sprawozdanie w swoim czasie, o ile nam wiado- 
mo, przedstawi. Chrześciańska zaś demokracya od- 
dzielnie zapomogi wydaje, co do których żadnych 
danych nie mamy. Przy wydawaniu zapomóg ko- 
migya ma na względzie i przyszłość i wydaje co 
prawda bardzo skromne zapomogi, lecz wszy- 
stkim potrzebującym, członkom <Jed- 
nosci» i N. Z. R. Część pieniędzy pozostawiono, 


by pewnego pięknego poranku nie pozostać Z ty- | 


siacami głodnych i bez grosza pieniędzy. 


prawy ma 


O ile nam wiadomo, komisya tak zw. „mię- | 
dzypartjjna* tego na względzie nie miała I w 0- 
statnim czasie znalazla się w wyżej wspomnianej - 


sytnacyi. 


Jaki cel ma poruszanie w „Dzienniku Łódz- | 


kim“ i po raz już nie wiadomo który tendencyj- ` 


nie kłamliwych wieści, nie wiemy, cel w każdym 
razie czystym i etycznym być nie może. | | 

Ponieważ kłamliwe te wieści usitują szkodzić 
naszej instytucji i wszelkie sprostowania są też 


kłamliwie przedstawiane przez tenże „Dziennik“, | 
oświadczamy, że wiadomości „Dziennika Łódzkie- | 


go* jako tendencyjne, ignorujemy i na wszelkie - 


zaczepki i kłamliwe wieści za zbyteczne uważamy 
odpówiadać. 
Dnia 25 marca 1907 r. 
a Zarząd 
Stow. zawodowego przemysłu 


Wybuch bomky w Warszawie: 
>o (Telefonem z Warszawy). 
Dziś o godzinie 12-ej w południe do kan- 
toru szkoły rzemieślniczej dla dzieci żydowskich 
(ul. Grzybowska 26) wpadło kilkunastu mło- 


dych ludzi. Źadali oni podobno wydanią pienię- 


dzy z kasy. | , 

Napastnicy dali kilkanaście strzałów. 
Zabity i rozszarpany bombą wicz-dyret- 
tor Moszkat. kilkanaście osób rannych 
lżej lub ciężej. 


$ 


"0 godzinie 24 telefonują nam z Warszawy: ` 


Zabici: przy ul. Grzybowskiej: 


włóknistego «Jedność». |. 


ROZWOJ. -= Wtorek, dnie 26 marca 1907 r. 
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robotników z przędzalni. Wiele 
z dziećmi. Przewodniczy robotnik Kazimierz Brzo- 
zo wski. 
Nastrój dość burzliwy; są agitatorzy, nie bę- 
dący robotnikami I. K. Poznańskiego. 
Ogół zebrania jest za przystąpieniem 
„do pracy. 
O 
W sali Sellina przewodniczy robotnik, Mi- 
chał Górczak. Nastrój burzliwy. Obecnych 2000. 
* 


. (Godz. 3 min 35 po południu.) 
Telefonują nam, ža przebieg wiseów jest 
nadzwyczaj burzliwy. 
Toczą sią zażarte dyskusys między partyami. 
Widovzna tendencya pastyj skrajnych prze- 
forsowania mimo woli ogóła swych wniesków. 


Telegrammy 
Petersburskiej Agencyi Tełegraficznej 
i własne. 


PRM „ago APN 


DZIENNE. 
Petersburg, 26 marca. Komisya finansowa ra- 


"dy państwa opracowała program ustaw zasadni- 


czych, odnoszących się do ustanowienia porządku 


; 4 granie sporządzania etatów ministeryów, głów- 
' nych zarządów budżetu wydatków na rok 1907. 


Komisya podzieliła się na ośm oddziałów. Głów- 


na uwaga czionków komisyi będzie zwróconą na 


ograniczenie do możliwie ostatecznych granie, ale 


bez naruszenia interesów państwa przewidywane- 


(go przez projekt budżetn wydatków deficytu, dla 


( osiągnięcia czego będą zalecone możliwe oszczęd- 


'Muszkat, wice-dyrektor szkoły rzemie- | 


ślniczej, Aleksander Oskierek 45 lat. 
Pierszy poszarpany w kawałki, drugi 
ma liczne rany na całem ciele, 
Ranni: , | "= 
_ Szaja Silberstein, ciężko, 
-, Julian Frejtag—lżej, 
S. Kronenbergowa i jej córka Ruta — rany 
ciężkie. ma | 
Lewis Borenstein, 54 lat--rany ciężkie, 
Br. Mierzejewski—rany ciężkie, 
Wolf Byszpanow (?)—rany ciężkie, 
Sura Ingelszron, lat 17—-rany ciężkie. 
Oprócz tego kilka osób lżej rannych. 
Sao "> 
'© powodach wybuchu krążą różne wersye. 
Jedni mówią, że to był napad bandytów, in- 
ni twierdżą, że to była zemsta uczniów nad wice- 
dyrektorem Muszkatem. 
$ 
- Gmach gminy starozakónnych okrążony woj- 
skiem. Dalsze dane trudno na razie zdobyć. 


Z ostatniej chwili. 
Wiece robotników Poznańskieś$0. 
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ności, zwłaszcza w wydatkach najwięcej nadają- 
cych się ku temu gospodarczych, budowlanych i 
operacyjnych Wszystkie oddziały wzięły się już 
do pracy. Posiedzenie następne wyznaczono na 


|. dzień 28 b. m. - | i 
26 marca. Utworzona 10 czerwca : 
. podezas pierwszej sesyi rady państwa koimisya do 
"rozpatrzenia opracowanego przez Dumę państwo-: 


Petersburg, 


wą pierwszego powołania projektu do prawa o 
zniesieniu kary śmierci. - postanowiła, 
wszystkich głosów, oprócz Tagancewa i Piatono- 
wa nie rozpatrywać tego projektu co do jego isto- 


ty i komisyę rozwiązać, motywując swoje posta- 
nowienie tem, Że projekt do prawa o zniesienia : 


kary śmierci, opracowany przez pierwszą Dumę 
państwową, nie był jeszcze rozpatrywany przez 
Dumę drugiego powolania i przyjęcie go przez 
radę państwa, mogłoby, wbrew art. 86 wytworzyć 


; taki stan rzeczy, że do sankcyi Najwyższej byłby 


W gali angielskiej (Pasaż Szulea 2) żebranie 


otwarto o godz. 5*/,. Obecnych 2500. Przewodni- 
czy Marni. Nastrój burzliwy; mówcy, który prze- 


mawiał ża przetwaniefh pracy, przerywano. Ogól= 


nie panuje przekonańie, źe tobotnicy, mimo agis 
tacyi, poweztna 
znaczną większością głosów uchwałę 
za przystąpieniem do pracy. 
A" | . 
W sali Końcertowej obecnych około 2000 


przedstawiony projekt do prawa nie uznany przez. , 
Dumę państwową. Ostateczna decyzya w kwestyi | 
dalszego skierowania tego projektu do prawa na- ` 
| Stąpi na posiedzeniu rady państwa w dniu 2/-go . 


b. m. 


b. m. wniesie do Damy państwowej projekt do 
prawa o zniesieniu wszystkich wyjątkowych prze- 
pisów prawnych: 

Petersburg, 26 marca. Na drugiem posiedze- 
niu przedstawicieli i sekretarzów oddziałów Dumy 
państwowej sprawdzających wybory, w oelu ujed- 
nostajnienia czynności oddziałów powzięto nastę- 
pujące postanowienia: użnać za móralne przyczy- 
(czyny do kasacyi wyborów nacisk urzędników w 
sferach ich władzy, wpływ duchowieństwa na wy- 
borców przy pomocy kazań, w fazach złożenia 
skarg na wybory, oprócz tych które podane zo- 
staly na wypadki związane z wyjaśnieniami sena- 
tu, a które należy pozostawiać beż uw.ględnie- 
nia. 4 p i i 

Przy raportach oddziałów poddawać krytyce 
Wyjaśnienia senatu. > - 


większością 


Petersburg, 26 marca. Grupa pracy w d. 28 


kobiet nawet 


5 


do którego zamierza nagnać bezpartyjnych z le- 
wicy, zachowuje swoją autonomię i zabarwienie, 
oraz prawo samodzielnego występowania w wy- 
padkach niezbędnych ze względu na pariy ne kom- 
binacye. | 

Petersburg, 26-g0 marca. Komisya kadetów Q 
równouprawnieniu włościan pod przewodnictwem 
b. posła do Dumy Rutcewa. rozpatrzywszy prawo 


' z dnia 16 października r. 1906, zna.azła je zn: 


pełnie niemożliwem do przyjęcia i postanowiła: 

wniesć do Dumy państwowej niektóre poprawki 

i uzupełnienia, rozszerzające znaczenie prawa. 
retersburg 26 marca. Nocy dzisiejszej zmarł 


"nagle na pęknięcie serca dyrektor zarządzający 


| e IEEE NNT E POM 


- pocztowo- pasażerskie. 


Pet. Ag. telegr. Sergiusz Trubaczew. 
Petersburg, 26 marca. Minister sprawiedliwą» 
ści przedstawi! do przedwstępnego uznania rad$" 
ministrów, mający być wniesiony do Dumy pańż 
stwowej projekt do prawą o zmianie procedury 
w sprawach 0 przestępnych działąniach przeciw 
państwu i zniesieniu sądu z udziałem przedstawi- 
cieli stanów. 
Baku, 26 marca Bezrobocie załóg okręto= 
wych rozszerza się. Zawiesiły kursy parostatki 
Do bezrobocia przyłączyli 


'Bię przewoźnicy nafiy na odnodze bibiebackiej, 
, co wkrótce spowoduje zastój studzien bibiebac- 
| kich wskutek przepełnienia rezerwoarów. | 


zap yge 


Pełorsburg, 26 marea. Prezesem komitetu 
centralnego kadetów wybrano Milinkowa, wipe- 
prezesem księcia Dymitra Szachowskiego. Nabokow, 
poprzedni prezes komitetu centralnego wybrany 
został do prezydynm frakcyi parlamentarnej ka- 
detów. Komitet partyi kadetów nznał zwołanie 
w czasie najbliższym piątego zwyczajnego wszech- 
rosyjskiego zjazdu partyi nie na czasie w cela 
uniknięcia masowego zgłoszenia interpelacyj. 

Frakcja parlamentarna kadetów wybrała spe- 
cyalną komisyę pod przewodnictwem Józefa Hes- 
sena dla przedwstępnego rozpatrzenia i usystemo- 
wania wnoszonych interpełacyj. R 

Bukareszt, 26 marca. Gabinet Kontakuzena 
podał się do dymisyi. Sformowanie nowego gabi- 
netu poruczono wodzowi pąrtyi liberalnej Sturdzy. . 


, Gabinet już utworzony. 


Paryż, 28 marca. Rada ministrów jedho- 
myślnie postanowiła zajęcie oazy Użda i okupo- 


„wanie jej do tego czasu, dopóki Marokko nie da 


zadośćuczynienia ża zamordowanie Mochana. Rząd 
domagać się będzie od Marokka ukarania zabój-. 


cy, odszkodowania dla rodziny zabitego, asygno» 


wania poważnej sumy na utworzenie francaskiej. 
instytucyi dobroczynnej w Marokko. 

Wiedeń, 26 marca. Wczoraj doszło do stare. 
cia między Żandarmami i strejkującymi robotni« 
kami niektórych fabryk czekolady, usiłujących 
dostać się do fabryki. Zandarmi strzelali, Ra- 
niono czterech robotników. 


AŻ warna m A A Z 


Gielda 


warszawską. 


t } 
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| SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE ` 


Narada odrzuciła propozycyę grupy członków | 


komisyi wyborczej, aby prosić ministra sprawied- 
liwości, jako prokuratora generalnego o zwróce- 
nie uwagi senatu ha nieprawidłowość przy wyda- 
niu wyjaśnień o prowadzeniu wyborów. 

(2 komitetu frakeyj socyalistów-rewolucyoni- 
stów, grupy pracy, socyalistów ludowców tworzy 
się biuro, w celu wytworzenia jeśli nie zjednocze- 
nia to przynajmaiej bioku wszystkich trzech frak- 
cyj ludowych pod nazwą związku «Ziemi i woli», 
przyczem każda frakcya z wchodzących do bloka, 


TA 


' Stacyt centralnej K. K. 
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ROZWOJ. — Wtorek, dnia 26 marea 1907 r. 
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po ciężkich cierpieniach zasnęła w Bogu dnia 24 marca r. b., przeżywszy lat 60. 


Eksportacya zwłok odbędzie się w Nąkielnicy na cmentarz miejscowy, dnia 27 b. m., o godz. 


po południu, o czem zawiadamiają kre 


- SZTUKA i PIŚMIENNICTWO. 

"Teatr. Jutro wieczorem w teatrze Victoria 
'wystawioną zostanie po raz pierwszy sztuka 
iz konkursu polskiego Towarzystwa teatralnego 
w Łodzi, pod tyt. «Wesołe życie» — godło „Lux 
in tenebris lucet“. Od czwartku zaś aż do nie- 
dzieli z powodu Wielkiego tygodnia widowiska 
„będą zawieszone. Repertuar Świąteczny podamy 
'w numerze jutrzejszym. | 


bia rohatników bez pracy 


dotkniętych lokautem. 


(Do rozporządzenia ks. Szatnoty). 


Od płocezan i płocczanek, złożone na ręce Czesła- 


wa Przybyszewskiego 35 rb. | | 
- (Do rozporządzenia komitetu obywatelskiego). 
Karol Wilde 2 rb. 
- Dla robotników bezpartyjnych). 


' Administracya głównego łódzkiego składu monopo- 
dowego i robotnicy oddziałów „roziewnia* „i „mojnia” 


złożyji 19 rb. 26 k, mianowicie: I. K. Sokołowski 10 k, s 


1. Trufanow 10 k, S. Bieliński 1 rb., S. Pakulski 1 rb, 
N. N. 10 kop, I. Peterson 78 k., H. Borusiewicz 50 kop., 
J. Adolf 50 kop, K. Adolf 20 k, J. Niemczys 11 kpp., 
A. Młodowski 25 k., J. Pietrus 30 k, W. Siedlećki 50 k., 
M. Olczak 15 k., K. Bołtruszajtys 20 k, A. Zyznowski 
20 kop, J. Głowacka 20 kop, A. Jubłonska 15 kop, C. 
Kozłowska 20 k., Chołys 5 k, Jaskuła 5 k, Tyczka 5 k., 
Gorwicka 5 k., Krawczyk 5 k, Pawelezwk 5 k, Mieńko 
10 kop, Prymas 10 k, Kostrzewska 10 k, M. Kurzewa 


O rena 


W. Krakowski, Piotrkwk X 
PRZEDSIĘBIORSTWO OCZYSZCZANIA 


„okien wystawowych, fabrycznych i dachów szetowych, oraz sprzą- 
| ' tanie mieszkań, biur i konserwacya linoleum. 


20 kop, Łuczak 15 k, Cytnrzyńska 10 k., Jeżak 10 k, 
Augustyniak 20 k, Frajkowska 10 k, Retmańska 5 k, 
Staszak 5 k, Rakowska 15 kop, Dobruch 15 k., Baryła 
20 kop., Czech 15 k, Skupinska 6 k., Grabowska 10 K., 


Próbka 10 k, Szczepański 20 k., Ciesiak 15 k., Bączek 


10 kop., Chądzyńska 75 k., Stanziewiez 20 k., Fronczak 
10 kop., Ulewiez 5 k, Mikołasczyk 10 k, Bączyk 5 ki, 


Fanelska 5 k., A. Kowalska 20 k, M. Kowalska 30 Kk, 


Skuza 10 k, Konecka 5 k, Bielińska 10 k, Szrajer 5 k. 
Walla 5 k, Galas 5 k., Walieka 10 kop. Kempczyńska 
20 kop., Jurek 10 k, Miedzińska 10 k, Kowalczyk 10 k., 
Pracka 10 kop, Przędzelewska 20 k., Stoińska 25 kop., 
Pietrzak 10 k., Różycka 20 k, Waś 15 kop, Koniarska 


10 k., Stempniak 15 k, Markiewicz 10 k, Je Rakowska , 


20 kop., Mierzejewska 10 k., Olejniczak 25 k., Kubacka 
25 kop., Czermańska 20 k, Biedrzycka 15 k., Owczarek 
5 k, Kominiak 20 k, H. Bołtruszaitys 15 k., Z. Ulewiez 
5 kop, Topolewska 5 k, Ulatowska 20 k, Drewnowicz 
10 kop. Dembska 10 kop, Chippa 5 Kk, Kubis 10 kop. 
Kominiak 15 k., Majchrzak 5 k, Strzelczyk 30 k, Baran 
10 kop, Walczak 10 k., Arenczyk 10 k., Szalińska 10 K., 


' Plichta 5 kop, Pawlikowska 5 kop, Marciniak 15 Kop., 


H. Ulatowska 30 k, Szmidt 20 kop, Dołoszyńska 15 k., 
Kopka 10 k, Zaluda 10 k., Klepczyński 50 E., Właszczyk 


10 kop, Stasinowski 30 k, Kostrzewa 15 k, Prażnowski ; 


25 kop., Płotnikow 10 k., Bartczak 10 k. 
| DOONOR OOO 


OFIARY. 


emama rpm 


. Dla dziatwy robotników, pozbawionych pracy 
z powodu lokautu. e 
. Augast i Adela Olszawsey 10 rb. — Członkowie żę- 
czyckiego Towarzystwa Muzycznago 3 rb. 85 kop. 
Dla robotników pozbawionych pracy. 

S. C. 1 rb. 20 kop. | 

| Na Pogotowie ratunkowe. 

Adolf Tens 50 *kop. 


Ik, n %, 


lada wszędzie. 


|IIWSPIERAJCIE PRZEMYSŁ POLSKI! 


Musztardy A- Gieser, 


wnych, przyjaciół i znajomych z 
Stroskany mąż z córkami, synową i Synami. 


_ Dla głodnych. a 
„Walenty Piotrowski z fabryki Allarta, jako karę 
1 rb. 
Zebrane za pośrednictwem p. Z. Rudzińskiej od naj- 
biedniejszych dzieci z Łucka 2 rb. 55 kop. | 


Dla najbiedniejszych. 
__ Zofia Pfeffer 1 rb. 
Na święcone dla dzieci robotników pozbawionych 
| pracy z powodu lokautu. 
Mały polak Januszek 1 rb. , 
Na święcone dla dzieci. 


Zebrane z amatorskiego przedstawienia u państwa 
Głowińskich 20 rb. a i 


Na Macierz Szkolną. | E 
Zebrane od członków na ogólnem zebraniu łódzkiej 
cię atozaj kasy pożyczkowo-oszczędnościowej 8 rb. 
74 kop. MKA 


- Piotrkowska Ne 200. 


M. EPSZTEIN-RIESNIK. 


Plomby złote, porcelanowe i t. d. 
Zęby sztuczne na złocie, kauczuk .z podnie= 
bieniem lub bez. 


Poprawki sztucznych zębów na poczekaniu. 
Konsulłacya*30 kóp. 971012 


żądając wszędzie * : 5 g 


way B. Łuniewski. $ł 


firmy 


Wszelkie roboty powierzone wchożzące w zakres porządku domowego 
kowanej cenie. i 306—1—6 
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| š g reag 
Letnie mieszkania 
do wynajęcia od 1-go maja w w Koluszkach, 3 pokoje z kuchnią 
umeblowane, oraz pokój z kuchnią od 1-go czerwca. Wiadomość na 
miejscu w szkole p. Dolewskiego. _ 414—d= 
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Zaprawy naturalne | Drobna ogloszenia. 


DO WYROBU LIKIERÓW i WÓDEK 
firmy W. Przedpełskiogo w Warszawie. 
Reprezentanti na Łódź i okolice 
J. Żółtaszek 
ul. Koustantynowska 74. 


z warsztatami stolarskiemi, do-, 
brze prosperujący w Kaliszu zaraz do 


sprzedania. Kalisz, ui. Warszawska 27. 
405—3-2 


« tny z kaueyą. Oferiy „Skromny ” 
w adm. „Rozwoju”, l 624 3401 


o wynajęcia zaraz 2 pokoie z kuchnią 
oraz pokój w oficynie, Ul Przejazd 
NY 48, || |||. _—.._.015 2-1 
[Do komfortowy w _ Łodzi — sprzedam 
bardzo tanio, do kupna potrzeba 
10,000 rb. Wiadomość Konstantynowska 
nr. 68, Samulski. 599 - 3 —3 


est do sprzedania duży wybór uprzęży 
na konie i pojedynka angielska mało 
używana. Widzewska 194. 


42041 
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A! Potrzebny zaraz człowiek inteligen- 


p 
t 
` 


t 
} 


Ł 
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1 


> wa.. Odebrać gu można 
619-——3—2 nr. 93 u stróża. = z 


y $żeczko dziecinne, żelazne, emaliowane 
białe w dobrym stanie do sprzedania. 
Południowe 40, parter, 610—4—4 
MT'eniec. X7-ietni poszukuje jakiego- 
1y'kolwiek zajęcia wieczorami. Posiada 
jezyki: połszt, rosyjski i w części niemie- 


cki, oraz ładny charakter pisma, Łaska- : 


wa oferty, proszą składać w Administr. 
„Rozwoju“ pod „Zajęcie, S. L“ 475-10.-7 
j ieċtogo robią suknie, blazki. Przejazd 
48 m. 11, Il-gie piętro. - 
o 25 rub. Zaraz do wynajęcią pokój 


z całkowitem utrzymaniem dla dwóch - 


osób. Widzewska 86—2, parter. 616—2w2 


potrzebni ludzie do sprzedaży gazet; 
chłopiec „do posługi. Biuro Dzienni- 


ków, Piotrkowska 18. 626—1 


i Doa dziewczyna do domowego Za? 


jęvia na przychodnią. Spacgrowa 37 


m. 12. 


m i 639—2—1 
ponzebna dziewczyna z uczciwych ro- 
dzieów do dziecka. Ulica Pańska nr. 9 
przybłakał sig wyżeł maści białej, łaty 
bronzowe, przednia noga cała bronzo- 
na ul. Targowej 


1611—r.=103 


j ot 


622—3—3 


Wyłączny reprezentant na Łódź i okolice dom handlowy. 
E. MAKOWSKI, Składowa 3. © 14331 GH 


oszukuje się przemysłowca: z kapita- 
łem około 25,000 rb. do gksploatowa=" 
nia siły wodnej żw celu fabtykacyi. O» 
ferty pod lit. „C. W.*. w; admin. „Roz- 
j SIĄ \ g  600-3-3 


woju“. 
czeń aptekars jraktyką po- 
aptege. Posiada 
również język włoski i dietnę. Oferty: 
Sosnowiec, gab. pioi rkówskaj: Pogoń, dla 
Zanderowskiego, | wo: ive 629—4-—1 
Wim pianfh i fortepianów. - Piotr- 
kowska 131, Franciszek Jaśkiewicz. 
628—5-1 
gama książeczka legitymacyjna Ma- 
Tyi Nowak, wydana z magistratu m. 
Łodzi. | 627—1 
SG radziono paszport poddanego auStrya- 
ckiego Stanisława  Szezotkowskiego, 
mieszkańca gminy Jawornik, obwodu my- 
śleniekiego, Uptrasza się o zatrzymanie - 
palta, a odesłanie paszportu: i- dokumen- 


arski z rogzną 
szukuje miejscą w 


„tów za wynagrodzeniem do. restatracyi 


Nawrot 38 lub do stróża Dzielna 30. 
s - 620--3—2 


| medea a niy aa DA BEDA 
Urządzenie sklepowe, nadające się do 


piekarni lub filii piekarskiej — tanio 
do sprzedania. Adres wskaże Adm., „Ro- 
zwoju”. | 615—3—3 


ROZW 


s 3] K R E 
si E: 
a W r] 
iha dia | 


Jinkki 


"Gu GQ KA SE sA 
RY W OR B 6 tj A 


| Nawrot Nr. 13 
fboroby skórne, weneryczne i moczepłciowa 


Przyjmuje od g. 8—117/, rano, od 5—87), | 
włacz. 469 r-179 


Dr. Rosenblatt 
specyalista chorób uszu, nosa 
"m i gardła 

Piotrkowska 35 1586-1-51 
przyjmułe od 10—11 rano i 5—7 po poł. 

w Biedzięle od 10—11 r. i 2-—4 po poł. 


DE D. Hana 


czne i moczepiciowe, 

Przyjmuje od godz. 8—1 r. i od 6—8 w. 
panie od 5—6 popoł., w niedziele od 9—1 
r. i od 3—6 popoł. 


i. (zn. Petank 
Choroby weneryczne i skórne 
przyjmuje od 9 do 10 rano 
I od 5-ej do 7-ej wieczorem. 


Dr. JELNICKI 


ó D 
e. s 
MRU A 
"HB Bon R 
E 


Speocyalista okorób uszu, Nosa, 
| krtani i gardła - 
Przyjmuje od godziny 9'/,—11-ej Zrana 


Choroby skórne, weneryczne i 
moczopiciowe, 

Qd 8—10 rana, 5—8 po pot, w niedziele 

i święta 9—12 rano. 1463—1-144 


Mikot aka 4, ob ok Dziejnoi 
ulikołajewaka- obok Dziejnaj. 
Bikofajóęka 4 obi Puisto 


- Dr. J. Grabowski 


© | apot. chorób gardła, nosa i uszu 
2s] przeniósł sią na ulicę 
Hawrot mr, IA m. 5 
Il-cia brama od rogu ul. Piotrkowskiej 
246—,-55 | 1 przyjmuje codziennie od 4 do T-ej pop. 
mopa © W Niedziele i święta od 4 da 5 pop. 
| SEE... an SA 


Jr. H. Szumachęr 


ŚKoroby ary ONO i 
Nawrot Nr. 2. 


Przyjmuje od 8—11 1 do 6—8 po połud. 
panie od 5—6 6371238 


Dr. Bogoia Kirtr-Gartznai 


| POWRÓCIŁA 
- Choroby kobieca I Akuszeryą 
| Piotrkowska 121 


3=5 popat. 
gami =T 


(olejowy 


D TAEAE E ZARA) e EE D DAA E DEAS 


AA 


choroby skóry; aróg mo 

czowych ij wenerycznych 
CEGIRLNIANĄ 14 

(wejście od ul. Wólczańskiej) | 


apia 


ra 


dl i od bo, 248 
Choroby weneryczne, 
moczopiciowe i skórne 


Dr. SŁ LEWKOWICZ 
- Bachadmia Ma 33 
(obok lombardu akeyjnego) 


| 
ki 
Dla panów od 9—1 i od 6--9, dla dam 
- 0d 5—6 po poł. W niedziele od 9—ji i 


od 3—6 po poł. 1141r19 


Dr. A Grosglik 


| powrócił ©. 
ml. Zięlema AG 5, 
Choroly skórne, weneryczna 


i dróg moczowych. 
od Yht F, G-=8 wiesz, panie 5—6 
dń p 


Przyjmuje do 11 rano i gd 


ret 


- po: poky 


W niedżiele i świąta 9 r 
O POŁ = 


— „ASI | 


- Dr. K. Rosenthal | 27 ZŁY: g 
a M RABA do odstąpienia z powodu słabości. 
7 ęwnętrzme i dziecięce | wo, rpU powodu siabose 
anaron STE zakażnej | Wiadomość w administracyi «Roz- 
| | I Wy i + WO 5 . 
= Konstantyoowska T. asise TOR MET 
Godziny przyjęć od 9—10 i od 5—7-ej. | | ZARZĄD 
Osiedliżem się w tutejszem mieście jako | ZWiązku Legalnega Murarzy 
specyalista chorób skórnych,  weneryęż | m. Łodzi 
Rych, płelowych i chorób włosów. Przyj. | ""ErRSZa swych członków na 
muje codziennie od 8 do 1 w połndnie | zebranie ogólne 
À i a do Ę E ai | odbyć się mające dnia 2 kwietnia to jast 


W 3-cie święto o godzinie 9 rano w sali 
Straży Ogniowej, ulica Mikołajewska 54. 


żę. 
5 j 


a PE ; o d BE r Si saa a wę Fr służy jako do- 
uli | | dł książeczką wkładka: 
__ulicg SREDNIA Nr. 5. 149r32  429—1 ążeczka wkładkowa 


zarząd związku. 


Codzienny zarobek I nb, 50 kop. i więcej 
,, dia mężczyzn i kobiet, które życzą „WYgodnej domowej pracy na 
| pospiesznych pończoszniczych maszynach. auczyć się roboty można 
|. Szybko bez nauki przygotowawczej. Dajemy własny materyał i pła- 
>. eimy gotówką. Odległość nie przeszkadza, Warunki wysyłą bszpła- 
' imię I-sze Petersburskie Towarzystwo wyrobów trykotażowyeh domo- 
wej produkcyj, — Główny Zarząd: Petersburg, Wasiljewskii Ostrow 
Ne |) 9 linia Ne 20—37. Filie: Moskwa Plac Twerski, Koziękij piereu- 
ec 19%, dom T-Wa Bochruszina, m. 239 -37, Warszawa, Marszałkowska 
anna" 1 30-—37, Saratów, aliea Nikolska Nr. 2—37. i 382-d-4 


Wielki wybór bonbonierek, jaj ozdobnych, czekolado- 
wych, cukrowych. stolików ze święconem, baranków, maczków, 
kwiatów i mass do ciasta oraz czekolad i cukrów fabryki | 


| | 407-3-2 ski 
>. PIOTRKOWJSKA 43. 


1420r321 


1. rzeja T.. JE 
w- Andreoja f , Wofsi i Mering, Wilno tow. 277951 rękodzielnicze wyroby, A. Kacene-, 


OJ — Wtorek, dnia 26 marca 1907 r. 


- Zarząd drogi żelaznej Fabryczno- Łódzkie 


! 1 i niniejszem zawiadamia wysyłających ladunki, że na stacyi towarowej Łódź 
Choroby skórne, wenery” . 


Fabryczna zalegają niewykupione przez odbiorców towary, przybyłe w m, 
styczniu i lutym 1907 r. za frachtami: Rowno 1976 welniane towary, 


` Weszezman, Aleksandrów 78360 i 77682 noże maszynowe i wata hydro- 


_Br. Thonet; 
. Bialer; Moskwa m. M. K. W. 1638755 płótno na worki, I. Raskin; 


skop jna, Agentura Celna; Warszawa posp. 40389 czekolada, Płatner; 
Warszawa posp, 40121 czekolada, Rozentaalj Warszawa posp. 39374 
t 39873 skórzany towar. M. Rozenberg; Warszawa posp. 39818 rąko- 
dzielnicze wyroby, Marczyński, Moskwa m. M. K. W. 37341 wlósenne 
wyroby 'rutin; Białystok s. p. w. 11846 i 11698 wełniane towary, D. 
M. Solnicki, Grodno 4501 druki, T wo „S. Łapin i S-ie”; Bialystok I :751 
i 11750 skórzane wyroby, J. Rabinowiez; Noworadomsk 1398 meble gięte, 
Rostów Jek. 14725 książki, P. K. Łużnyj, Warszawa posp. 
39437 czekolada, B. Płatner; Warszawa posp. 39390 żelazne wT 
Mas- 


kwa m. M. K. W. 162333 wyroby z włosia, K. Stimp, Ryga tow. 74719 


przędza bawełniana W. Ejkert, Grodno 34916 rękodzielnicze wyroby, 
Szuw; Wilno tow. 280060 rękodzielnicze wyroby, M. Kacenelenbogan; 
Krasnaja Dzwiną 51544 i 51020 kalosze gumowe, F Werner; Mychów 
4595 rękodzielnięze wyroby, Bogin; Dzwińsk 61325 rękodzielniaze wyroby, 


: lenbogen; Sokółka 10974, skórzane wyroby, A. Bubrik; Rowno 16014: 


i Odeza tow. P. Z. 208122 kudas winny, 


sukno, K. leekson; Połonnoję 16728 eseneya octowa, N. Wajqeqf; Śmieła 
2860 skrawki sukienne, J. Burtow; Kiszyniów 37166 rękodzielnicze wy- 
roby B. Etlis;, Berdyczów 52955 rękodzielnicze wyroby, Ch, K. Biełkin; 
Ch. Cybalewski; Kijów .tow. 


168907 tytuń, Sołomon Kogen; Kijów m. P. Z. 16416 hufet i umywalnia, 


M Kotlar; Warszawa m. Nadw. 169323, 169322 


i 169324 szpilki że!azne, 


: Grodziński; Warszawa W. 143232 rękodzielnicze wyroby, E, Rondo; Prg- 


,szków 11434 esencyą oQctowa, 
meble gięte, 
 szawa W. 


AM 


> E. Berensztajn dla H. Berensziajna; 


A. J. Mieszczański; Noworadomsk 26590 

Br. Thonet; Zawiereie 35577 nasiona, Feldbąum; War- 
144552 skrzynia żelazna, W. Winawer, Włocławek 22589 
narzędzia rolnicze, A. Grodzki; Włocławek 22312 narzędzia rolnicze, Har 


ack; Warszawa W. 14.070 wata bawełniana, I. Kaganowięz; Warszawa 
W. 141415 naczynia żelazne emaliowane, S. I. Ryezewgł; Warszawg 
1439977 skrawki skór, Berencwejg; Warszawa 144138 sukno, Kinsberg; 


Warszawą 145060 skórzany towar, A. Sątybel; Berli I maszyna do szycią, 


Hamburg 6 pasy tranamis, Hage 


| i S-ka dla B. Gliksmara; Aachen-Templerbend 2 szklane wyroby, © Mo- 
(hre dla Mogka; Warasdorf 1 żelazne wyroby, Seidel i S-ka dla I. Gatiú- 
skiego; Soły 4848 rękodzielnicze wyroby, Sirugacz; Walk 2596 reko- 


dzielnicze wyroby, K. Nowikow dla Rozenberga; Petersburg tow. Mik. 


, 858718 mydła toaletowe, Labor. perfum ,„Hollender”; Wiczuga 7815 re- 
 kodzielnieze wyroby, A. F. Morckin; Wiczuga 7675, 7676 i 1678 ręko- 


dzielnieze wyroby, W. A. Kuriłow; Mitawa 41467 rękodzielnicze wyroby, 


| Mejerowiez; Wilno 282243 rękodzielnicze wyroby, Bruk; Białystok 117679 


tabaczne wyroby, J. Janowski: Wilno 282426 śledzie marynowane, Ch. 


: Dworeckij, Moskwą M. Kaz. 167480 rękodzielnicze wyroby, Rajner; Mos- 


; przędza wełniana, M. Słonimski, Petersburg tow. 219861 ọ 


kwa tow. M. Br. 6672 rękodzielniczę wyroby, Ź. Persie; Białystok 
116518 tabaczne wyroby, J. Janowski; Moskwa M. Br. 1024 i 385 reko- 
dzielnicze wyroby, P. W. Iwanow; Warsząwa m. Nadw. 170890 baląstra- 
dy, Beskin i Goldin; Międzyrzecze 5419 gilzy do papierosów; Ch. Sząpiro; 
Chełm 10374 rękodzielnicze wyroby, T. Pojas; Ostrowiea 34773 szezotki, 
(rajsman; Opoczno 13607 żelązne wyroby, M. A. Baum; Mikołajew 8520 
szafa drewniana, B. Sojfer, Zurawka 329045 rękodzielnicza Wyroby, Aw- 
stisiane; Tyfiis tow. 4955 dywan, L Achwerdas; Orenburg Tasz. 43098 
rękodzielnicze wyroby, Bogaczew; Butarliinowka 11815 rękodzielnicze wy- 
roby, W. M Batezekow; Jurczań Zawod 691 wełniane towary, T-wo 
spożyw. „Jurezań” dla J. Bojarskiego; Kielee 19355 wełniane towary, M. 
D. Ejzenberg, Warszawa W. 144199, 144005, 144869, 145396 i 145162 
przędza wełniana, E Briggs Br. i S-ka Marki; Warszawa 143273 i 143081 
świece stearynowe, Matlaszewski i Nejman; Warszawa 142817 papier pa- 
kowy, Rechtman; Warszawa 142698 naczynia kuchenne, Wejsblat. 

Na Łódzkiej miejskiej stacyi: Jelec m. 5149 skrawki Si- 
kienne, Zawogiełski; Szumicha 140 wełniane towary, Naczel. st. dlia S. 
Gatińskiego; Białystok 82873 rękodzielnicze wyroby, Eksped, tow. dla Li- 
chtensztajna; Białystok 107930 rękodzielnicze wyroby, M. Sionimaki; Bia- 
łystok 111064 i 111560 przędza wełniana, M. Frenkel Białystok 115570 

dpadki bawel» 


 niane, R. Izraelowicz; Borysów 6124 skrawki sukienne, I. Kowif, Wilno 


` Mencyper;, Moskwa tow, M. Br. 99639 


308567 sukienne szmaty, J. Drjaznia; Kresławka 2817 wełniane tawary, 
i i 25 rękodzielnicze wyroby, B, 
Diugacz, Moskwa m. M. J. Ar. 93444 rękodzielnicze wyroby, Kaczetygow 


i Br. Miazdrikow; Kiszyniów 34304 rękodzielnicze wyroby, Goldensztajn; 


- Dzwińsk 58800 wełna sztuczna, Ch. Silin; Petersburg tow. 98116 i 181886 


niewsk 5257 i 5258 ziarnka słonecznikowe, 


w terminie 8 miesięcznym od dnia niniejszego ogloszenia, 


przędza bawełniana, Ł. Jufit, Kijów I 161814 skrawki sukienne, Ł. Gor- 
don; Kijów I 161882 i 162729 skrawki sukienne, M. Kolikow, Kijów I 
163859 skrawki sukienne, B. Kolikow; Warszawa W. 129399, 129883, 
131152, 131154, 131155, 135425, 136435, 139375, 189747, 140438, 164519 
i 164860 cygara, T. Brin. Ma Stącyi Łódź Karolew; Sarny 
5373 deski olchowe B. Gojfman i na st. Łódź: Chejny; Gołowa: 
A. Barszki, | 
Jeżeli wyżej wyszczególnione towary nie będą przez odbiorców przyjęta 
to takowe 

Ogólnej Usta 
= 
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Do sprzedania 2 paleniska Wiltona 
dostar a inż. Edel > firmy „Ch boy: y Pa > 
wiodomość te fate aaa a kypiozarlagkowo"g Foteabarg 
Łąkowej X 5. i że, i Ao 


będą sprzedane z głośnej licytacyi na zasadzie $ 40 i 90 
Rosyjskich dróg żelaznych. 


8 - ROZWOJ. — Wtorek, dnia 26 marca 1907 r. | M 70 


EECC 


f 


2 


Firmy Ak na ma” Paryskiej 1905 r. zatym lik i krzyżem za i i -naturalne Wina, 


À.’ S a 

amn g 

ge a 
o. l 

—s= ulica KONSTANTYNOWSKA Nr. 8. = 40 
© „e — j l © 

AF s 2 

RZE | m 4 Ai u ulica PIOTRKOWSKA Nr. 3 (Hetel Polsk’). 2 a 
SE POLECAJĄ NA | NADCHODZĄCE SWIĘTA: 2 

bz NE). : Wina; Koniaki, Likiery, Rumy zagraniczne i krajowe, oraz towary Kolonialne i Delikatesy me zo R AA 
-Z8 0 Importu. po, cenach najniższych stałych. B= a. 

SĘ S Wyłączna sprzedaż wódek, Likierów, Ataków z renomowanej Dystylarni S. GENELEGO W Warszawie . z 5a 
JE ATE: Pciocają również: Wódki, Likiery, Rumy: Welfschmidta, Bekma- * Ą N sA 

Km na, K. Sznajdra, F. Jankowskiego i Rektyfikacyi Warszawskiej. SEE as 42 
shy eg Cesarski gruboziarnisty bez soli nadchodzi co 3-ci dzień Świeży, a a takže 5 

żs%ż: KAWIOR ARA Sien Łosoś, Węgorz, Ślelewy Augustowskie wędzone. "58 

EE: Móet Chandon, Pommery 6 Greno, Theophile Roederer Cristal, Grand Vin Sec Louis de Roe- $ o zag 

sg | Wilki wybór Wi Szampedskich, mórg śoeo, Heiasleci tonoota Jets Nara, 0. Memm Gordoa Konga Cn: Parro, Louis deda. | © AZA 

mæ C9 D 

sk opak KONKURENCYJNE. REJ 


R Handel towarów aa | jlkaisów 
cygar I papierosów 


poleca na nadchodzące święta bogaty zapas cukru, herbaty, kawy, jarzyn, 
kompotów, konserw rybnych, kawioru astrachajńskiego, mąki pszennej, 
serów, no 2 wego i do wypieku, kakao i czekoladę krajowa 
wd AWA sie i zagraniczną. 55G5'5o=aii i i 


Polocając się rR wzglęgdom Szanownej publiczności | 
pozostaję z uszanowaniem 'Ńi. Grodzicki; 


jj ulica Piotrkowska M Migaie. obok Paradyzu. 
5 Mpradzam zwracać uwagą na My: i73. 


G 


lz 


| RA 
ŚR e? 


Niebywala nowość i! 


Okazyjnie niedrogo do sprzedania 


LEGAR ronato, 


' bije  kwadranse w dzwonek, godziny 
w sprężynę, po wybiciu każdej godziny 
wygrywa różne kawałki, 

Obejrzeć można u woźnego W „Lutni“, 
Piotrkowska nr. 108. 398 3—3 


rania 


męskie po Snaar nizkieh cenach w wiel. 
kim wyborze. Najnowsza mody, „wgkwin- 
„tne wykończenie. * 

| Palta letnie od rb. 17. Ubrania MAs 
rynarkowe od rb. 16. Spodnie z dobrego 
ksmgarnu od rb. 4.75. Kamizelka kolo- 
rowa od rb. 4, Ubrania uczniowskie od 
rb. 5 75. 

Obfity wybór modnych, trwałych ma~ 
teryałów. Obstałunki podług miary wy- 
konywują się akuratnie i z gwarancją za 
dobry krój. | 


"R. Eichbaum i G. Schuiz 
40243 Piotrkowska {i3 


puar do odwracania na obie strony, 
blaty marmurowe, . bardzo dobry, do 
sprzedania. Tamże cukiernia „z 2-ma 
bilardamt, w mieście fabrycznęm. Wią- 
domość. u W-go Tambelli, a 6. 
Elek 3 


EG” poleca 
Wszelkie wyroby z fabryki z zu m=qil ab W 
Ceny podług cennika fabrycznego. mima Przy zamówieniach większych a powiśleń: rabat. 


Bieli | damska, męska i pościelowa, gotowa i na obstalunek. Koszule męskie 
zna białe i kolorowe, kołnierzyki, mankiety, krawaty, spinki etc. 


K 1d na wacie własnego wyrobu, wełnia- 
0, ry - ne i atłasowe, bajowe (bawełniane). 
Kapy pikowe na łóżka białe i kolorowo. 3856—7—7 
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agazyn ok ry = = | afiar Ib afiar 


Mam honor zawiadomić Szanowna Publiczność, iż ma- i 
gazyn mój został przeniesiony na M lotrkowska 73 m. 18 od.6 do 8 wiecz. 


' do tamkorowania portyer. Zgłaszać się 


tyumy wiosanne z Aejniodóiej- 
szych angielskich materya- 
łów od robii 16. Wiosenna 
«4 letnie palta w najnowszych 
fasonach od rb. 11.50. Kos- 


Piotrkowską 37, dom Szmulowicza. | R 
oraż polecam na' sezon bieżący najnowsze modele paryskie 
i zagraniczne i kostyumy. Przyjmuję wszelkie obstalunki 


asnych i powierzonych mi materyałów, które wykony- pat | ; 
Bih aaie i A po nie RAA A ane]. ? i potrzebna jesi od 1-go lipca, a może tyumowe spódnićzki od ru- 


4 > br bli 4.50. Haweloki z mod- 
AE |) być i zaraz. dziorżawa małego kilku 4 R 
123. 021 się zanownej Publiczności e MARGULES. $ włókowsgo folwarku w dobrej glebie ; |h _nego materydła od rb. 1050 


| Dzierżawa. 


- R a e a a ES 
OZ mE RA UNE pT AEE eenaa A aa EAS P E ZOWAZZECH 


3 W blizkości miastą lub osady i kolel, *Dziecinne paltociki od rb. 9. 
*  y inwsntarzem lub bəz. Łaskawe oferty Bluzki jedwabne w modnych 
z podaniem wysokości dzierżawy i obja- tasonach | materyałach od 


Piotrkowska dom Tischera ! śnieniem warunków prosz rzesyłać pod rb. 450 de 16.50, w oddziale: 
Ne 124. " IE piętro. Ne. 124. ; adresem; Plackowski, Łódź, Płaca 21. R damskim u 
i i 425—8—% 
Pierwsza Grześciańska Lecznica Sa 
chorób zębów i jamy ustnej W sp ólnik 


otwarta od 10 rano do 7 wieczór. Konsultacya 25 k., zęby. 
pw ; lub wspólniczka z porn 1—2 tysig- 


sztuczne od rb. 1 kop 501 wyżej. 
Reperuje i przerabia zęby sztuczne. 1613146 ; ey rubli bez udziału w pracy potrzebny 
do interesu, mającego wielką przyszłość. 


No. 124. kc Tischera „Ne. 104. * oferty dla Chemika przyjmują pazia 


EPE CEWEK URE DEET PO A YW E AO ZO AO PA 


o KON WLR M 


bie ZEE WERKA 
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| EMILA SSE 
. Łódź, Piotrkowska 98. | 
Warszawa, Marszałk. 130 


W doczni <Rozwoju», Przejazd M 8. | Redakior i wara W. Czajewski. 


